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Gony ogłoszeń
i a  w iorsz mijSim*- 
iro'jyy przed 1 złoty 
w tek śc ie  80 gr.s tu  
{ekstern 40 gr. Oglo 
szen ia  tabe lsryez- 
r e 'i0 proe., a św ią 
teczne  25 proe. dro
żej, D robne ogło
szen ia  po 10 groszy 
Dla poszukujących 
pracy  5 gi\ za  wy
raz. N ajm niej 1 sf. 
la zastrzeżenie miejsca 
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Wielka mowa kanclerza Hitlera
B E R L IN , 21. 5. (\vŁ) Dziś, w Reich 

s tag u  w ygłosił kanclerz H itle r  w ielką 
mowę po lityczną, oczekiw aną z n ap ię 
ciem n ie ty lko  w Niemczech, ale i w 
całym  ś w i ecie.

N a w stępie obrad, p rem je r Goe- 
•ńng zag a ja jąc  posiedzenie uczcił p a 
mięć śp. M arszalka P iłsudskiego  i 
wezwał posłów do pow stania, ośw iad
czając. że naród niem iecki w spółczuje 
głęboko z Polską.

Owce parszywe...
W A R S Z A W A , 21. 5. — Serdecznie, 

n ajg łęb iej odczuta przez całą Polskę 
żałoba po zgonie M arszałka p rzem a
w iała przedew szystk iem  n tez wy kłem  
dosto jeństw em , skupieniem  i nieza- 
mąconą. pow agą,

J ilk że  .wricjTI “malrro-Hrc*
wo i nikczem nie w y g ląd a ją  w ypadk i, 
k tó ry ch  n aw et zgrzy tem  nazw ać n ie  

Mnożna, ta k  są p rzy k re  w sw ej g łu p o 
cie p łask ie j.

Oto kilku księży (n ieste ty !) odbie
gło daleko od całego społeczeństw a, 
postaw ili się sami za jego naw iasem  
t p rzekazali sw e nazw iska w spom nie
niom najsm utn ie jszym .

Z polecenia p ro k u ra to ra  sądu  ap e
lacy jnego  w W arszaw ie p. R udnick ie
go na podstaw ie  a rty k u łu  152 k. k. zo
s ta ł a resztow any  i osadzony w w ięz ie
niu w Łom ży w ik ariu sz  p a ra f j i  rzy m 
sko - kato lick ie j w  Tykocinie, p re fe k t 
m iejscow ej szkoły powszechnej ks, 
K °ch ań sk i, k tó ry  podczas lekcji reli- 
g ji, w idząc u m łodzieży opask i ż a ło b 1 
no na ram ionach, ośm ielił się w yrazić  
obelżyw ie .o objaw ach głębokich uczuć 
m łodzieży szkolnej spow odu ogólnej 
żałoby narodow ej po zgonie W odza 
N aro d u  i w ezw ał młodzież do zrzuce
n ia  opasek żałobnych.

W  Filipowie, ks. DąW ow sbi, a av 
W izjanacb ks. DąhkOwskf zażądali za 
p ła ty  za odpraw ienie nabożeństw  .ża
łobnych. W Suw ałkach  ks. prałat Gu
m owski zabronił duchow ieństw u w y
g ła sza n ia  kazań  żałobnych.

Rzecz prosta, że nie należy z fa k 
tów tych w yciągać jak ichś w niosków  
ogólniejszych. M owa je s t  o w y ją tk ach  
o b ib lijnych „owcach parszyw ych" — 
niem niej pam iętać należy, że 
„chorych" izolować trzeba od zdrow ej 
całości.

Tego. żąda in sty n k t społeczny.
• Podobne w ypadk i, do k tórych  w ró
cimy — zdarzy ły  się również i. w woj. 
.kieleckiem .

N astęp n ie  kanclerz H it le r  w ygło
sił dłuższe przem ów ienie, w k tó ręm  
zobrazow ał sy tu ac ję  w E u ro p ie  i pod
kreślił, że jeś li p rzed  N iem cam i zam y 
k a  się ry n k i to  i N iem cy zm uszone bę
dą zastosow ać podobne re s try k c je .

I\ancler-z ośw iadczył, że po p leb i
scycie w Z agłębiu  S a a ry  i po pow ro
cie te j ziemi do N iem iec — N iem cy 
n ie m a ją  żadnych  p re te n sy j te ry to r

Uroczystości ż o ło im e  w Liberii-
M O N R O V IA , 21. 5. P A T . W dniu  

pogrzebu M arszalka P iłsudsk iego  od
było się w stolicy L iberji, w kościele 
rzym sko . kato lick im  uroczyste nabo 
żeńgtwo żałobne w obecności rządu, 
korpusu  dyplom atycznego i kolonji 

■ polskiej* Na. w szy stk ich  budynkach, 
poselstw ach i konsulatach w yw ieszo
no .-chorągwie' .opuszczone’ dó połow y 
m asztu.

ja ln y e h  do nikogo i w szelkie na ten  
tem a t p lo tk i są bezpodstaw ne.

N iem cy nie p ra g n ą  w o jny  i chcą 
żyć w pokoju , jed n ak  zbro jen ia sw e 
u trzy m ać  m uszą n a  tym  poziom ie, na 
jak im  u trzy m u ją  je  in n e  p ań stw a .

Skolei kanclerz H it le r  on-lw ił sze
roko zobow iązania tra k ta to w e  w E u 
ropie i podkreślił, że N iem cy t r a k ta 
tom  p odp isanym  przez siebie zostaną 
w ierni.

ROZMOW A G O E M N G A  Z L A V A  LEM  W  K R A K O W IE .

W ażnem  w ydarzeniem  politycz.nem w czasie pogrzebu M arszalka  P iłsu d 
skiego by ła  rozm ow a G oeringa z L av a lem , k tó ra  s :ę odbyła w K rak o w ie

dzięki m in istrow i Beckowi.

Na sesję nadzwyczajną
wpłynie projekt ordynacji

W A R S Z A W A , 21.5. (w l.) D zisiaj 
ź ra n a  ‘połączone g ru p y  konsty tucy jne 
sejm ow a i senacka B B W R . pod jęły  
dalszo  n arad y  nad  p ro jek tam i now ycu 
o rd y n acy j w yborczych. O brady  d z isie j
sze trw ały  przez cały dzień.

W kolach politycznych przypuszcza 
ją , że obrady te zakończone- zostaną w 
ciągu, bieżącego tygodnia, opracow a
ny  p ro jek t nowych o rdynacy j, jako 
praw dopodobnie p ro jek t klubu DBA  R 
złożony zostanie do; laski m arszałków-- 
skiej. Złożenie to jednak , jak  p rz y p u 
szczają, nastąp i natychm iast po ukaza
niu sie zarządzenia P rezyden ta  R ze

czypospolitej o . zw ołaniu nadzw yczaj
nej sesji p arlam en ta rn e j.

Dekret ten oczekiwany, jes t w k o ń 
cu bieżącego lub na początku przyszlei 
go tygodnia. W  zw iązku z tein rozpo
częcia obrad sejm ow ych sesji n ad z w y 
czajnej koła polityczne oczekują ju ż ,^  
w przyszłym  tygodniu . S esja  ta, ja k  
mówią, potrw a m niej w ięcej do. połow y 
czerwca, t. zn. około dw u tygodni.

, . W okresie tego czasu izby u s taw o 
dawcze uchw alą o rdynację  w yborczą 
do sejm u i senatu  oraz ustaw ę o P re 
zydencie R zeczypospolitej. ,

Francja rozumie: słuszność
poi.łyki polskiej

P A R Y Ż , 21. 5. — P ra s a  fran cu sk a  
w dalszym  ciągu d ru k u je  a r ty k u ły , 
poświęcone M arszałkow i P iłsu d sk ie j 
mu. „F ig a ro "  podkreśla , iż zw ycię
stw o 1920 roku dokonane zostało po] 
skiem i rękam i w edług planów  M ar
szałka ..

„La. R epub lh jne"  poświęca M ar 
szalkow i zpąm ienne uw agi. P ism o p- 
m awia p o l i ty k ę  zug i hn icżna  M a rsź a b

■ka, S tw ierdzając je j dałekow zręezność 
i s lu sznc-r. D laczego F ran c ja  — z a 
p y tu je  pism o —: nie um iała zrealizo
wać na zachodzie N iem iec tego poro
zum ienia, k tó re  Polska osiągnęła na 
wschodzie? N ie b rak ło  F ran c ji okazy;; 
w  tym  w zględzie. .Jakież byłoby zw y
cięstw o’ pól roju. gdybyśm y, naślad u jąc , 
krok Polsk i, zakończyli za jednym  za- 

i Miaebem- nasz sp ó r z N iem cam i.

Centralny instytut W* F. 
im. Marszalka Piłsudskie®a

' W A R S Z A W A , 21.5. P A T . P L tev o  
tłniezący R ady N aukow ej W yehov.a- 
n ia  F izycznego gen. R ou p p ert w y s tą 
pi! z wnioskiem  do m inistra- s p ra y  
w ojskow ych o przem ianow anie One- 
ti-alnego In s ty tu tu  IV. F . nu B i-ła 
nach  na C en tra lny  In s ty tu t W. F . ij.-i. 
P ierw szego  M arszałka Pol,siu. Jó zeń t 
P iłsudskiego . .Jak wiadóm o In s ty tu t  
p ow stał z in ic ja ty w y  i woli M arszalka  
P iłsudskiego , k tó ry  następn ie  in tereso
wał się postępem  budow y In s ty tu tu . i 
członków R ady  p rzy  dyrek torze W. F.. 
osobiście wyznaczył.

Las im. Marsz Piłsudskiej©  
w Pafestyme

’ JE R O Z O L IM A , 21.5. P A T . żydzi 
polscy w  P alesty n ie  postanow ili za ra
dzić na g ru n tach  żydow skiego .fundu
szu narodow ego las im. M arszałka J ć -  
zefa P iłsudskiego.

S p  bezrobocia.
W A R S Z A W A . 21.5. PA T . Ł i.M u 

bezrubotnych na podstaw ie Gan-. <-b
P raey* 'w j iRfelia1 MPtńYftT
osoby, co stanow i spadek  b-zrijbóć.iu 
w stosunku do tygndnia poprzedr.io to  
o 9.210 osób.

Gabinet bryłyiski -
przed rekonstrukc|ą

L O N D Y N , 21.5. W czorajsza aud.ym’ 
e ja  w ieeprem jei a B ald w in a  u króla, 
n as tęp u jąca  po aud jenejach , udu-ieł-- 
nych  w  ub. ty g o d n iu  Mac D onaldow i, 
Thom asow i i. Edenow i, u tw ierdza dzi
sia j p rasę  angielską w przekonaniu , z-> 
iv k o n stru k c ja  gab inetu  jes t bardz-o id* 
ska. Ja k o  je j datę  gazety  w ym ien ia ją  
okres p rzerw y  p a rlam en ta rn e j spowo
du Zielonych Świątek.

D zienniki są już  dzisiaj zgodne 
do tego, że B aldw in  obejm ie prem .p- 
rostw o, żc M acdonald pozostanie w gsi 
binecie na m iejscu Baldw ina.*żo u s tą 
p ią m in istrow ie  sp raw  w ew nętrznych  
M our. lo tn ic tw a, zdrow ia i spraw  
Szkocji.

W  razie  u stąp ien ia  s ir  Jo h n  S im o
na najp raw dopodobniejszym  kandyd'5 
tera na  stanow isko n u n iś tra  sp raw  z a 
gran icznych  uw ażany je s t w  dalszym  
ciągu m in. E den .

Strasins eirplazja proeftu
LO N D Y N , 21.5. (wl.) M' jed n e j z 

m iejscow ości w A rg en ty n ie  wyddrx-vln 
się s traszna  eksplozja prochu w poetą- 
gu. K ilk an aśc ie  osób zostało zabitych- 
M iejsce w ybuchu p rzedstaw ia  stwiras- 
ny  obraz zniszczenia. Pociąg — w iozą
cy proch —: został rozerw any na s trz ę 
py; P rzy czy n a  w ybuchu nieustalona.

pożar w fabryce eteru
M O S K W A , 21. 5. P A T . W; fabryce 

eteru  w M oskw ie w ybuchł groźny  po
żar. W .a k c ji ra tu n k o w ej bra ło  udział 
20 oddziałów  s traż y  ogniow ej. 9 s tra 
żaków1 odniosło poparzen ia  i rany. 12 
za tru ło  sic gazem . S tr a ty  w ynoszą *>- 
koło 200.000 rubli.

P o ż a r , pow stał w sku tek  zap rósze
n ia iskry  z p rzejeżdżającego  a u la  
o tw arteg o  sk ładu  fabrycznego.

%
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' W 12-ym dniu ciągnienia znów padła wielka wygrana

Zfa 50.000 na nr. 145170 

oraz Zł. 10.000 na nr. 19244
w szczęśliwej Kolekturze

k a f t a l a  Katowice, sw . Jasa 16.
Losy do I-szei klasy już są do nabycia.

W IĘ CE J K O BIET N U  MĘŻCZYZN.
W A ustrji przeprowadził centralny u- 

rząd statystyczny badania nad stosun
kiem procentowym  ludności w edług pici 

w k ategorii wieku od 20 do 19 la ł, Oka 
zalo się. iż w 1910 rola« proporcja ta  w y
rażała sie  cyfra 101 kol/iet wobec i 80 
mężczyzn, wojna naruszyła te równowa
gą i w 1929 roku stosunek ten wyrażał 
sie cyfrą 115 kobiet na 1®«; mężczyzn. W

1921 roku przypadało 142 kobiet a w 1934 
roku 119 kobiet na m ężczyzn. Inaczel 

m ów iąc, w' A ustrji powojennej znajduje  
się  o 1# -proc. w ięcej kobiet niż mężczyzn, 
jeśli chodzi o warstwę ludności w wieku 
od 29 do 49 lat.

ZAKAZ GRY W DOMINO.
R z ą d  rum uński w ydał zakaz gry  w  do 

m ino w publicznych lokalach, w k aw iar
niach!, restauracjach. Z gier dozwolone «ą 
ty lko w tych  lokalach  bilard i szachy. Za 
kaz um otyw owany jest tem , że przy grze 
w domino uprawiano hazard,, czyniąc *« 
kłady.

KTO WYGRAŁ HA LOTERJI?
Pełna tabela wczorajszego ciągnienia

i li ciągnienie
Główne wygrana

54590 78952 9526619 .000  z ł.
160243

5.09® zt. —  59037  
14424S  145337  153426

2 .000  . z ł. —  1493 17115
30527  31949  35304  36619
5 2065  56067 95537  103017  
120541  123324  12-3499 174138  
184933

P o  1.99® zł. —  403 14310  
18732  217-50 25100  35750
62912 65829 07333 67545
7 2 172  73533 70789 78437
84543  90823  92907 94730
111189- 112291 124085 128140  
135345  140579  140936 141627  
146751 155395 15-5708 162088  
X 7I999  173129  170797 173849

8 0030  109612

244-49
38548

112166
178044

17289
58467
69585
83551

102072
132594
141950
102704

Wygrane po 206 zł.
370  481 514 673 707  11 1049 55

8 6  289  378 4 2 5  41 537 85 893  2118
2 4 4  030 6 2  90 484  763  801 975 3116  
2 3 0  429 76  510 48  600 48  8 5 0  914
4027 03  212  378  90 411 514 898  914  
63  5032 137 03 227  314 45 46-3 70
S6 707 07 - 3 5 0 0 5  14 (W *  38  168 240

fTHl £  <)££ 53 '■■■' ■'<* <‘046 i i  
242 421 45 77 06 531 60 629 47 97
752 823 72050 201 33 303 409 76 504
34 662 829 960 73064 13! 226 329 64
539 75 630 744 84 880 71021 53 67
79 230 72 8 6  312 44 502 82 96 605 56
945 51 58 75025 59 220 64 320 39 597
612 53 794 300 7 16 76030 178 223
74 414 60 639 769 94 818 983 77010
13 155 304 10 29 465 616 721 830 84
910 78264 303 26' 32 46 95 449 593
707 13 43 95 813 88  957 64 79013 36
48 51 131 40 49 78 212 72 364 4S3 
527 45 668  S56.

80075 167 362 477 530 56 740 930
90 81083 121 40 90 203 74 -486 507 14
16 6 6 6 .8S5 985 32012 124 81 872 91o
92 83067 156 241 72 491 505 610 15
99 8408S 113 26 82 98 322 478 566 72
865 63 8 5048 99 143 479 99 6b2 91
98 302 52 86225 304 40 94 423 25 547 
S0 704 87079 107 27 . 29 529 693 718

:2Ś 53 947 58 88196 270 353 587 621
‘ 31 45 929 98 39276 226 49 61 334 593 
302.

0(3195 264 87 341 56 4 4 5 .7 1 7  316
332 S3 656 94 736 806

S I S  all 15406-3 10!) 94 318 74 402 Ib 
24 552. .95  07 859  SS 723 60 861
"l55074 156 498  959 67 158001 127  
211 98 355 405 520 93  645 711 44 49 79127- o ;  
59  157020 113 07  244 SIS 451 8 6  502 S 6 5  912  
7 5  '685 753 891 158011 153293  9 4 1
S39 533 600 35 702 35 95- 804. 97 964  
159019 GO 355 582 6 2 2  9 6 8  81 

160100  78 459  523 605 732 809 21 
67 9 8 4  161,197 256  224  441 503 56  
64^ 72 707 14 162341 54 76 264 624  
830  902 77 163016 58 374  93 622  73  
708 18 311 983  87 164046  1-34 423  
500 12 624 165236 325 546  85 678  
720 814  74 902  4 9 6  166065 214 29  
77 450 6 4 0  8 6  8.11 16  42 48 950
167005 202  10 41 484 507 603 762  
M)7 168006 235  3 3 2  8 8  401 765 995  
169092 117 41 221 92  410 89 539 641 
758 71 90 865

170016  52 123 3 8  9-S 230  394 609  
740 993 171034  166 329 67 450  67  
549 8 0 6  908 1 7 2 032  102 10 334  84  
590 694 9 1 0  373036 138 54 415  576  
630  776  933  3 0  174108 1 2 7 6 .2 4 0  374  
96 430 49 59.8 711 38 56  73 941 42  
7 75267  326  408  60 612  45 56 719 821

73376 «o 433 «■» 14132“ 2Ci H i 
515 75571 874  .975  76161 99 268 3 7 8  
7 7186  272 443 550  8 8 0  921 7 8 288  455  
79127  52 3 0 2  22  480 588 681 732  6 6  

34
80461 80 542 76 85 81028  220 622  

78  8 1 6  90  8 2433  525 696  785 83049  
873 732  84158  227 85 87  5 5 2  637

S°2 5 ^  A j S & S  283 S  roo}05 965 TO 176142 88 93 230- 3.48 52  
759 335 961 93075 176 202 63 8 6  322 4<j4 
90 978 94040' 66  261 304: 439 57 7 24 
"4 857 93 95268 613 793 862 79 985

3 9 5  53  458  59 606 90 772  8-16 960
3 4  8 0 6 3 .8 7  95 90  171 497 542 44
607 26 723  897 923 53 9083  162 255  
381 443 42 7 6  552 72 620  768  336
9 2 6  10073 160  224  58 85 545 618 64 
7 3 6  7.9 93 87.7 968 75 97  .11008 94  
9 8 ,1 0 9  6 8 '8 8 3  401 554 633 765  921  
1 2 000  7  24 3 7  584 711 1-3 34 808  11 
13076  87 49 201  72 82 488 773 941 
1 4006  64 185 314 475 513 31 65 637  
7 1 9  817  51 91 15217 23  8 0 0  19 507  
40  74 857  949 54 79  16207 42 44 313
5 2 5  91 775 81 806 52 951 17089  100 
21  04 2 9 0  3344  51 98 628 720 850  
51 13013  19136  63 386 561 660 ‘ 725  
75  980 19008  8 1 .3 6 4  417 591

2 0 063  307  34  38 977 21070  154 257  
468  6 6 6  9 6  7 7 5  83 874 8 6  940  31
22-142 82 268  349 438 539 908  65
2 8089  1 0 5 -1 5  44 4 9  251 802  22 82
430 65-6 8 8 6  70  2 4 015  30 51 178 2»3  
339  54 441 58 587 89 628 60 719
65  861 2 5079  160 286  367  488  653
752  977 26145  213 17 81 319 452  88  
98 517 791 819 94  2 7 049  8 8  181 339  
402  545 61 8 6  6 8 6  771 8 8 6  2 8 023
1 88  301 787 821 9964 29141 276  329  
65' 443 619  52 847 3 0 042  72  154 76  
2 8 0  S3 85  606 3 1 088  191 2 3 4  366
409. 572  87 661 730  6 8  901 56 22069  
173 91 94 217 36 354  596 789  57 23
1 02  225  582 682 7 0  79 34131 366 445
5 2 6  87 98  881 964 91 3 5 032  79 104
13 410 38 900  30  621 50 48 225 77
7 8  365 98  401 22 731 3 7 398  413  655
76! 89 892  94 902  61 6 8  38099 170
8 0  99 226  45 81 505 60 615 91 70S
3 9 097  233  44 3 1 0 .2 7  458 540  45 741 
9 2 8  28 4 0 0 3 i 138 40 463 547 78 715  
855' 941 71 4 1 020  396 444  -500 770
98  978 4 2020  8 6  87 314 79 415 520
842  4 3 472  97 524 37 93 607 43 703
37  971 44159  203 80 317 720  928  36 
83  93 4 5 008  30 126 292  552 73 781 
8 5 9  9 6 2  460178  383 433 501 47 654  
939  65 47012  42  62 441 712  70  812
9 4 5  48035  89  115 19 41 204 51 79
351 84 85  623 56 93 99 880 49014
7 0  231 346 73 432  72 70 550  73 77 787  
871 990  99

50023 60 206 97 580 90 625 735 905 
5 1 (3 7  2-24 321 51 430 98 530 640 41 
54 74 890 52155 224 586 99 610 73 
9 t  .706 96 737 946 59 53013 66  77 125
396 711 67 54039 53 107 26 324 43 51 
63 72 617 846 965 55030 210 98 513 
673 754 97 800 29 53 979 56041- 50 
229 484 533 652 57088 151 351 587 508 
712 7,3 76 58011 55 100 5 38 331 427
79 379 944 59029 34 108 34 216 303
25 34 455 63 532 713 95 916 83
qiy ( ? o y 4 2 i 0, n? 5  389  421 631  850 84 
71 - ’ %  ac c "  226  323  73 427 68 

0  914  6 2 !g 6 219  3 9 - 99 
* I ? 4 885 916 61 63139 342 48 51‘ 

A l  24 o 44 56 707 10 849 910 53  64256 
^o5 607 850 67 94 63100 33 294 312

71! 85 834 56  66138 246 53  445633
85 533 692 749 81 962 67104 378 594 
97 837 43 51 68116 402 76 602 89 937 
73 69057 212 458 583 717 82 819 950

96309... 92
231 741 897 99005 51 61 132 322 SS 
471 91 543 860.

100048  92 1 0 2  290 364 451 93 574
90 GOI 26 71 97  843  927 40 55 1010.75 
95  146 805 447. 509 60 71 767  840
981 102119  0-5 882 480 505 0 4 9  77
73 832  46 77 8 8  94 990 1 0 3 1 3 8  98 
243 896 4 8 2  572 002  70 78 8 0 5  91
101028  29 84  141 371 403 523 46  603
91 7 0 5  90  934 58 105004  83 273 452  
564 822 965  8 5  106079  195 98 373
603  65 8 6  7 2 6  8 8  805  8 8  9 0 6  10708:“. 
6 6  137 8 6  8 8  2 0 8  398 4-52 74  8 6  91
524 74 80 885  902  108119  294  339
61 83 439 8 8  671 956 92 920  87 89
109070 74  332  722  878 923  79 88

110184  287  409 82  98 505 17 763  
351 990 111099  230  49 462  528 69
844 77 79 918  40 112008  10 72  127 20  
12 89 438 571 722  931 83 1 13083  113  
267 425 646 885 9 3 9  114029  181 61 
209 28  377 451 588 89  698  8 1 5 1 3 5 0 4 7  
82 113 42 48 8 6  514  71 833  942 llOOOf 
182 205  478  563 81 96 657 71 91
763  983 117006  222  50 59 472  8 8  530  
6 3 0  733  47 82 870 138033  58  893  403  
567 90 740  44 935  119088  139  51 73  
2488  315 34 463  543 7 4  650  864 925

120014 58 364 560 791 94 121026  
163 211 361 515 57 613 71 790  12218-1 
306 47 429 639 805  925  12-8049 103
21 78 255 406  47  807  77 8 6  904  73 
124079  473 84  95 6 3 0  59 64  755  92  
99 802 9 42 986 125485  588 605 49
8 6  754 81 90 828 48 992 126125  29  
255 409 2 8  39 616  604 756  97 884
127004  41 241 96 649  931 81 128027
127 81 234 730  954  80 129025  40 45  
208  12 34 43 313  64 4 4 4  48  570 77  
763 81 7 6 5  66

130102  81 2 5 4  55 79 464 610 24
774 99 812 22  131240  504 6 6  628
46 70 749 8.10 942  132013  64 285
3 3 6  87 405 507 89 601 13 761 825
934 6 8  133013  30 2 6 4  379 407 28
521 634 746  7 8  830  79  1 34197  246
56 382  94  452  97 534 8 6  618  8 1 9  35  
45 47  1 35004  183  224  348  94  98 415  
681 806  11 989  1 36034  450 641 729
90S 84  1-37016 25 6 8  178 231 300 441
505 90 626 861 962 82 138336  55
80 426  93 531 60  8 8  824  139194  244  
523 619 77 874

140004  45 105 61 219  79 396  406  
50 584 605 6 6  752  885 943 141073
107 45 80 218 48  362 74 403 792 8-11 
965  70 1 42094  219 3 5 5  94  566 644
143299  398  426 80  535 94 660 79
144016  98 144 431 522 792  843 145035  
69 245  82 91 311 4 5 0  715  904 146083  
178 79 248  71 95 316  428 30 40  502  
55 604 69 735  3 6  354  147005  112  S0 
324 56 89 4 5 4  516 SO 6 8 8  803  932
148308  495  530 606 149176  96 229
527 965 150075  98 1 9 3  2 0 3  57 , 58 
516 55 661 725  827  961 151053. 67
232 411 55 9 4 .5 5 5  65  656 706 833  73  
924

4 5 2 4 5 3  9 3  4 t4  14 49 769 817  19 
900 41 lo 3 0 2 4  39 211 21 76 361  432

559 882  969  73 177136  263  316  
4 05  54 92 6 8 6  778 993  1 78187  303 29'm m sw  **

130193  289  310  32 79 455 90 930  
i  S10-96 294  333 91' 554 55 89 662 767
862 74 .943 182003  65 805  7 493 664
69 703 8 6 8  9 3 7  59 188036  179 81 232
5 6 4  601 85 70;’ 39 57 8 6 4 '9 8 0  184083
97 184 237  6 6  60S 767 939

lii c iągnienie
Wygrana po 2 0 0  zł.

59 134 96  598 761 826  996 1-235
480 929  6 8  208 4  2 3 0  524 637 794  813  
955 91 31 5 2  210  3 0 5  8 3 6  903 59 87  
4 0 1 0  36 321 2 2  4 9 6  506 8  236  444 506  
8 2 8  31 952  6141 746 8 2 0  7049  282
4 3 4  5 1 7  925  87 8097  188 292  354  9x3 
603 44 56  83  9013  76  253  326 417
678  86  900  50 10018  52 165 5 2 0  92  
939 11599  680 12202  9 8-5 555 13048  
1 4 1 0 5 '2 1 2  43 957 15-302 15 6 9 2 1 6 1 9 7  
362 1 7 242  60 6 8 6  713 18361 93 19269  
690  751 810

20102  919  2 1 335  -5-38 689 2 2 4 1 6  972  
2 3 1 3 0  89 229 46 346  479  701 995
24057  76 25125  306 44  26188  92
251 55 346 823 56 2 7 0 9 9  236 41 81 
426  522 850  28239  328 554 2 9 016  150  
219 860 902  73 3 1 696  953 32155  964
33010  141 255 341-57 253  611 833
35003 174 200  374 714  35 902 36147
471 597 3 7147  90 883  38334  4 2 2  656  
717 62 39184  253  59 7 1 6  935 40252
882 87 41075  1 7 ! 683  709 964 42402  
627 43041 303  16 503 59 638 705
8 2 6  920  4 4 329  536 709  98

45169  79 206 458  8 0 4  46112  385  
615 36 47073 170 295 562 48311 48  
461 714 4 9 017  2-32 8 4  677 797 838  
75 50058 287 461 67 552  690 737 848  
995 51074  242 8 6 8  52055  182 212 65 
9 9  650 5-3029 203 15 372  865 944
-54555 734 858 94 910  79 8-3 55050  
469 91 714 98  848 988  56090 275 99  
320 30 526 387 928  74 80 57060  714  
40  885 929 58203 670 772 946

60006  429 665 824 61081 242  458  
659 916  62666  719 840 970 63466  83  
575 856 966 64052  3 0 6  647 806 974  
65144 55 262 411 581 919  8 6  66545  
51 892 94034 78 87 329 433 77 95024 
498 723 956 80 96554 955 77 97202
330 680 757 98000 804 79 99048 56 
259 70 501 624.

100016 187 393 744 94 101169 404 
535 601 769 71 78 980 102054 111 72 
274 776 9S0 103015 20 139 454 7%  
80S 957 104424 99 711 830 950 105016 
53 109 335 461 75 8 6  575 106098 153 
90 308 93 98 465 594 872 107896
108382 452 526 60  841 939 109150 356 
426 992.

110177 82 270 89 328 504 644
111106 331 565 S8  706 77 903 35
112299 368 432 57 60  113069 353 401 
6-50.752 6707?  79 1 8 6  321 432 53 547  
68185. 3.71 454  62 793 69156  287 424  
G'2& 9 8 3  ?

70091 148 329  493  671 9 5 7  91246  
611 770 99 820  72144  249 6-3 528 43

’8 5 006  S3 115 84  400 ’613 848 86351  
62 590 8 7 448  502 39  972  88151 81 
360 414 588: 880- 89031 161 232 545
900 35

90031 408 599 657 8S2 953 91302
565 953 92156 91 302 709 93 465 532 
33 46 638 715 83 114248 88  378 584  
726 96 943 115179 567 786 815 116472  
5?6 78 672 9-1 842 916 117291 97 526 
684 726 949 118455 739 961 119071
215 74 561 775 964.

120067 371 87 776 858 62 121042 
53 113 971 122034 79 456 505 861
123041 82 127 289 763 811 65 78 915 
%  124159 428 781 968 125136 208 459 
624 60  6 8  840 934 82 126220 427 716 
805 62  988 127!66 576 638 713 55 963 
178704 45 303 521 40 740 845 941
129050 143 471 545 707 18 815 997.

130202 32 469 5 1 0 -2 4  683 SIS 58
<311 78 88  131331 729 909 132:S3 123
437 65 133005 15 29 520 59 743 801

,  X =  „ 4  - > 7  1 J 3 J U 3  -łO -1 3 V Z  I ,

'679 313 136070 248 62 497 568 70 629  
137122 33 70 575 618  60  718 S75 99; 
138539 738 139005 102 11 780 926.

140152 407 534 141009 300 12 402 
503 659 142703 301 143173 607 86  93S 
144124 306 26 453 90 658 821 145114 
232 343. 470 705 .SS 146340 517 147259  
397 537 657 825 36 92 148149 87 95 
293 421 526 67S 926 46 149255 300 7 
614 767 150222 519 828 151172 374
773 809 927 152164 283 713 95 339
49 977 15325S 632 704 154171 647 906  
155607 791 913 15-6297 364 901 157110

160065 140 370 447 710 76 161015 
319 550 929 90 162019 55 183 575 993 
163101 89 345 54 445 588 765 997 99 
164509 633 165025 45 64 535 427 71 
83 599 624 35 67 72 92 706 64 166016 
424 91 603 7-33 947 167032 110 26 314 
72 639 168000 SI 174 263 330 70 4 '9 7 8  
169067 77 134 313 440 907 58 170220 
698 730 921 171445 548 817 172156 
360 421 371 933 67 173339 588 735 397 
17-1111 50 93 504 630 71 85 736 175020 
74 302 16 445 798 S65 176233 575 690  
177243 407 608 95 783 173081 106 15 
333 443 539 179009 105 4S 394 480 86
83! 18004! 507 621 765 811 57 918 21
131032 191 407 616 37 182436 702 837
183038 52 162 224 56 184031 45 169
381 86  473 665 82! 978

IV ciągnienie
Główne wygrana

50 .000  z ł. 1 00975  143170  145941  
176114.

10 .000  z ł. 19244 66702  141356.
5 .000  z ł. 3 1726  3 5475  3 5874  57907  

101419 149264 .
2 .000  z ł. 3313  47 9 6  7705 23937  

34595  46488  8 4 0 1 5  91660  92568  98121  
103959  118034  1 3 0 9 3 3  136030  146671  
158274 178424  179140.

1 .000  z ł. 650 974 9  18676 21752  
2 3 864  28557  31621  5 2 0 8 8  50812  58367  
62054  65-326 71575  731-39 32220
8 5881  8 8 003  90969  92639 93056
1045-40 106005  106818  11347.9 119849
1 24018  125189  1 25240  138320  150882  
158330  163980  175868  181364.

Wygrane po 200 zł.
285 557 1149  291  345 541 736 815  

98 207 2  265  89 674  737  805 329 9  443  
71 576 780 4206  483 521 656  5046  316
505 658  8 6  6059  65 137 720  737 8  513
638  704  51 8190  279  519  974 9259  616
703 10  9Ó5 24  1 0 0 1 0  240  333 882
11165  87 347  616 12120  42 252 395  
936  13440  920  14053 79  210  318 70
566 689  733 1 5 198  408  9 919 81 16112  
55  -339 4 8 0  509 55 9 8 .6 7 1  780  17068  
2 13  301 57 440 977 18289  354  731 83 
878 19046  533 770  908.

2 0 6 3 7  2 1 378  4 3 4  40  ’632 755 94
222-13 341  57  6 0 .6 1 3  25  743  57 910  
2 3 1 5 7  259  3 8 0  585 658  8 3 .2 4 0 7 5  409  
96  609 802 2-5100 707  2 6 050  6 8  291  
3 8 9  483  2 7 204  39  362  64 464 79 508  
31  2 8 401  85  649  745  2954G 763  93

o t ?  9V* 3 0 036  1ST-* 4 3 5  535  669  984  
3 1 2 2 8  -18 680 7 4 4  95 8 3 4  903  37 32074  
216  476  536 623 8 3 8  44  62  3 3 047  292  
330 512  71  34077  1 0 3  3 4 3  616 7 9 5  
8 35  3 5 250  336 564  694  729  3 6 3 1 5  581 
618 3 7 3 3 4  56 4 1 7  573 38073  96  151  
87 3 6 0  491 861 3 9 0 4 4  318 466  9 9 .8 0 2  
9 52  4 0 467  4 1 9 3 7  50 4 2 714  821  4 3 5 5 8  
606 32 4 4 227  61. 93 579 980  4 5 2 8 2  
7 6 7  91 845 4 6120  39 212  880  446
590 98 973 4 7 1 2 0  40  81 255 3 3 0  402
29  7 2 0  802  32 4 8 306  438' 769 71  4 9 035

50670 160 361 670 727 806 51161
281 328 52 58 760 919 52397 827 977 
53003 288 301 99 757 84 54002 60 323 
450 70 517 626 64 823 77 55047 76
79 247 621 832 943 56186 383 410 553 
57680 774 58036 458 589 634 59050 8 6  
250 888  60042 69 327 56 624 722
6121 281 486 719 40 9422 50 52071 
117 244 471 536 663 889 914 63025  
311 587 64290 303 34 411 27 890
918 61 65222 49 385 553 6 86  66233
181 290 96 327 638 67026 198 253

70041 252 543 707 223 59 869
71187- 550 65 745 56 822 80 72394  
433 685 73460 505 855 74086 129
43 303 65 472 99 75163 552 917
76488 578 648 899 77091 567 78 983
78245 576 625 81 723 804 59 79115
30 314 440 601 647 67

80160 555 673 51171 368 6622 713 
84 89 905 82081 382 423 826 923
83083 318 56 706 65 842230 546 “56  
675 913 85008 51 80 397 578 642
702 997 86024 37 316 576 369 917
87048 278 658 851 88316 440 585
623 732 40 826 „89 90 89652 403
892

90052 213 426 806 91010 642 92323  
693 970 72 93 849 992 94246 321 36 
638 95225 301 94 609 854 6 8  96693 966  
849 82 97018 380 92 707 789 219 801
91 99074 305 45 714 929

100021 358 572 709 64 981 101552 
684 102065 134 347 433 47 535 70 631  
713 912 14 96 103390 534 65 846 8 <i -
104273 598 837 105076 171 694 767 i
941 106041 182 270 595 964 93 107026. 
168 458 965 108173 327 109015 371
422 46 726 92 802 6

110026 179 221 516 972 111210 495 
559 691 769 112094 133 378 87 478 680  
753 852 113077 108 547 636 77 713 829  
987 114008 263 371 442 579 93  878 906  
115155 959 116367 545 609 79 787 991 
117223 6 8  471 536 62 909 27 118072 
485 119078 137 253 78 332 70 810

120173 412 592 654 708 64 864 930 
121043 163 840 71 122121 123125 263 
78 96 434 6 2 6  124055 344 125455 542 
642 775 805 54 93 126235 41 305 44 85 
468 784 127503 793 815 933 128032 422 
525 771 836 6 8  129162 302 -158 572 
715 73 882 918

130381 452 967 131016 136 376 510 
132069 182 374 467 650 65 941 131224 
480 135173 46S 715 60 971 136071 302 
73 978 90 137646 737 963 138149 59 
376 511 14 607 51 64  754 79 851 904 
139239 93 368 816

140414 625 963 141043 253 390 653  
S32 142270 752 95 953 143118 309 62
470 772 144241 437 62 74 587 14502H
99  1^9 200 333 478 616 18 49 7 !6  56 
953 146016 523 931 147021 22 30 616  
18 28 712 851 916 148025 69 127 30
333 505 52 55 762 74 1490a3 72 282
646 813 966 86  150169 404 21 823 62 
151287 371 516

1 52085  94 3 1 2  7 9 9  153140  222 328  
608 64 749 154008 70 132  415 38 87  
892  922  155137  278 328 874 8 8
156003 43 46 237 77 313 15702-3 243  
863  158141 224  -387 676 748 73 159010  
12 93 116 501 160029 548 788 907  
161033 55 316  76-3 828  162126  94 
202 324 547 58 630 72 789 858
163272 383 527 45 82 608 164012 264  
457  67 566 617 865  165002  19 595
607 85 721 842  166286 385 803 958
167349 488 661 828 1G8149 852  910  
65 169203 90 43-3 574 997.

170124 304  171056  144 386. 172745  
998 173032  165 312 33 74 563 616
741 8 8 2  174069  340  501 643 92 702
847 958 175918 42 176157  98 207 
421  516 76 177177  771 828 76
178242 85 434 555  179094  348  ; 490  
674 882  180000 444 629 717 837  
1 8 1 0 i6  70 141 8 6  1 82117  8 6  424  25 
565 984 18-3205 61  645 1 84156  457  
62 565 802  931.

.



Pielgrzymka Narodu do trumny Wodza
Rośnie kopiec na Sowińcu

Oficjalne delegacje na uroczysto
ści żałobne w Krakowie opuściły już 
miasto. W ciągu niedzieli wieczora i 
poniedziałku uruchomiono dodatkowo 
pociągi, które w różne strony Polski 
odwoziły żałobnych gości.

Wielu jednak pozostało w K rako
wie. Nie danem im było znaleźć się w 
krypcie św. Leonarda, w grobowcu kro 
icwsMm na Wawelu,' by złożyć boki 
Wodzowi Narodu u trumny kryjącej 
jego ciało. Ci zostali, by dalej pielgrzy 
mowąć do ś** iętego dla Polski miejsca

W ,niedzielę k ryp ta  kryjąca trum 
nę Marszałka miała być o tw arta dcpie 
ro w południe. Otwarto ją. jednak o kii 
ka godzin wcześniej, by dopuścić te 
wielotysięczne rzesze, jakie zaległy 
stoki Wawrełu i przylegle ulice, chcąc 
być w najbliższem sąsiedztwie Marsz. 
Józefa Piłsudskiego, którego ostat- 
nięm . życzeniem było, by spocząć w 
Krakowie-

Tłumy pątują na Wawel, tłumy 
pątują na Sowiniec, gdzie w yrasta 
wiekuisty
POM NIK WDZIĘCZNOŚCI NARO
DU POLSKIEG O DLA W SK ZESf- 

d E L A  PO LSKI,
Kopiec szybko rośnie. Rośnie z ziemi 
krakowskiej, z ziemi . że wszystkich 
zakątków Rzeczypospolitej i z ziem 
poza granicami, z ziem zroszonych ser 
d.eczną krwią polskiego żołnierza. 
Grudki tej ziemi przywiezione zostały 
przez specjalne delegacje teraz w ur
nach złożone zostaną we wnętrzu kop 
ca.

_ Przywieziono już na kopiec zie
mię z Grobu Chrystusa z Ziemi ś w ię 
tej, przywieziono ziemię ze wszy
stkich pobojowisk, przywieziono też 
ziemię z grobów legjonistów męczo
nych. w więzieniu Szczypiórna pod Ka 
jiszem. Ziemię z tych bohaterskich mo 
Igił przywieziono w urnie na lawecie 
'armatniej w otoczeniu sztandarów i 
płonących pochodni.

Przez całą niedzielę i poniedziałek 
tysiące osób na Sowińcu. Na zboczach 
wyniosłego pagórka, z którego taczka 
£ni koszami czerpie się ziemię tłumy 
pracują.

Wśród tłumów widać starych żoł
nierzy Marszalka, inwalidów wojen
nych, ̂ widać też siwych jak  gołębie we 
teranów ostatniego powstania. Setki 
kobiet i setki dzieci, które niezilnrne- 
mi. małemi rączkami noszą ziemię na 
i kopiec. Powtarzać będą za lat kiika- 
;dziesiąt swym dzieciom i wnukom, jak 
to sypały kopiec wielkiemu Wodzowi 
Narodu.

Na środku kopca na wysokim ma
szcie hiałoczerwony sztandar opuszczo 
ny do połowy masztu. Obok slup ze 
skałą nasypu. Kierownik prac przy bu 
dowie kopca stwierdza, że. w ciągu 
jednego cłnia wzrósł kopiec o dwa. 
metry.

Przez całe lato zdążać będą do Kra. 
kowa pociągi popularne i zwozić rze
sze, ̂ któąych jedynym celem będzie sy
panie kopca Marszałkowi.

Przez całą niedzielę i poniedziałek 
trwa

PIELGRZYM KA NA WAWEL.
A idą tam sami przyjezdni. Miesz

kańcy Krakowa, by umożliwić przy
jezdnym odwiedzenie trum ny Marsza! 
ka, zastosowali się do odezwy władz 
miasta, któPa wzywała, by mieszkańcy 
dali pierwszeństwo przyjezdnym, kto 

:Rjy Wż tak ̂ prędko nie będą mogli so 
bie pozwolić na pielgrzymko do kry
pty św. Leonarda.
W K RY PCIE ŚW. LEONARDA

Na środku krypty, gdzie spoczy
wają, prochy Jana  II I  Sobieskiego, ks. 
Józefa Poniatowskiego i Tadeusza 
Kościuszki, na szkarłatnem podjum 
«toi. srebrna trumna Marszaka. Nikłe 
światło przedziera się przez witraż 
św. Leonarda, wyczarowany -wizją 
wielkiego Jana Matejki. Św. Leonard 
zdejmuje więźniem kajdany.

A naprzeciwko snem wiecznym 
spoczywa Ten, który z rąk nieszczęs-

Polski zdjął brzemię koidonów 
niewoli. 

Przez kryształowe ściany Dymany 
dojrzeć można tw ara Wodza, twarz

piękną, jak żywą. Bo przecież M ar
szalek zawsze miał twarz szarą, zmę
czoną, bo sterany był walką o dobro 
Ojczyzny, sterany pracą dla nas i za 
nas -wszystkich.

Po prawej ręce Marszałka spoczy
wa buława.

WIDZA MARSZAŁKA WSZYSCY 
PRZEZ KRYSZTAŁOW E SZYBY

Szyby te raz po raz speejałnemi 
skórkami zamszowemu przec ina ją  
księża K atedry Wawelskiej, pełniący 
bez przerwy straż w krypcie.

Dziś od wczesnych godzin rannych 
znowu olbrzymi tłum oczekuje na doj
ście do krypty. Tłum olbrzymim sznu 
rem wyciągnął się od brainy Katedry 
poprzez stok do podnóży wzgórza wa
welskiego. sięgając aż w głąb ul. K a
noniczej. Tłumy trw ają spokojnie w 
nabożnem skupieniu. Posterunki poli
cyjne dzielą tłum na grupy po kilka
dziesiąt osób, które kolejno wpuszcza
ne są do krypty.

W tłumie wśród czarnych ubrań 
jaskrawemi barwami wyróżniają się 
stroje ludowe, wieśniaków przybyłych 
często piechotą z dalekich stron, sza 
rzeją i błękitnieją, mundury wojskowe 
i organizaevj. Stoją tu ludzie z całe; 
Polski.

Przystajem y i wdajemy się w roz
mowę z jednym, drugim, trzecim, dzie 
siątym i trzydziestym. Wszyscy mó
wią. że pozostaną tak długo w K ra 
kowie dopóki nie dotrą do trumny 
ukochanego Wodza.

ZEBRANIE ŻAŁOBNE CZŁONKÓW 
„KUŹNICY*4 W SOSNOWCU.

W dzielnicy „Kuźnica*4 RBWR. w So
snowcu (ni. 1-go maja) oilhylo się nadzwy 
ezajne zebranie żałobne przy udziale zgd-. 
rą 158 osób.

Przemówienie żałobne w ygłosił prezes 
A. Stypa. Następnie po odczytaniu orę
dzia p. Prezydenta zebrani złożyli, ślubo
wanie, że do końca swego życia będą po
stępować w myśl wskazań Wodza Narodu 
Marszałka Piłsudskiego.

W PIASKACH.
W poniedziałek przerwano na znak ża

łoby prace w kopalni o godz. 12-ej na 18 
minut i tytko żałobny głos syreny kopal
nianej obwieścił tragiczną nowinę. W tym  
też czasie odczytał dyr. Grychoweki nrzed 
Mikom towarzystwa orędzie pana Prezy
dent*. Robotnikom odczytał prądzie p. 
BymecM

— Przybyłem bez pieniędzy do 
Krakowa ną |X>grzek Marszałku, bo 
nie mam pieniędzy. Jem to co.-przy
wiozłem ze sobą. Śpię na plantach łub 
przygarnięty przez kogoś wraz z in
nymi. Ale nie wyjadę z Krakowa do
póki nie złożę hołdu Marszalkowi.

Jakże wzruszającym jest hołd licz 
nyek rzesz pątników, ja kimże on jest 
doAvodem tego, że Maą-załek d a !  savo  
serce wszystkim i wzamia-n wziął ser
ca wszystkich.
ZMYŚLONY TESTAM EN T MAR

SZ ALK A PIŁSU D SK I EGO 
OPIJ B U K O W A  LA TA JE M  N TUZA 

A GENCJA  ZAGRA NICZNA
Do szeregu zmyślonych wiadomości 

jakie obiegły prasę zagraniczną ‘w eią 
gu ostatniej doby: ja k  zamach na kan 
clerza Hitlera, nagły wyjazd premje
ra  Goeringa z Krakowa i t. d. zaliczyć 
należy również ' ogłoszony dzisiaj 
przez „Paris Soir“ rzekomy tekst te
stamentu politycznego Marszałka P ił
sudskiego. Wiadomość tę opublikowa
ła nikomu nieznana agencja „Mon- 
dopreśs“.

POM N IK  MARSZALKA W HELU
Przy tłumnym udziale mieszkań

ców Helu dokonano poświęcenia ka
mienia węgielnego pod pomnik Mar
szalka Polski w Helu. Po akcie po
święcenia w fundamentach złożony 
został akt erekcyjny. Sic w er, na któ
rym pomnik stanie, został nazwany 
„Skwerem Józefa Piłsudskiego".

W nb. piątek odbyło sic; w kościele na
bożeństwo żałobne, które odprawił ks. 
szambełan. J. Imiela. Na zakończenie ode
grała orkiestra pod batutą )>. Serafina 
marsza żałobnego Chopina. Po nabożeń
stwie organizacje przedefilowały przed ża 
łobnym ołtarzem śp. Marszalka, u które
go złożyły swoje sztandary. Ołtarz urzą
dzony został staraniem związku podofice
rów rez. i związku strzeleckiego w iioliu 
budynku szkolnego przy ul. Kościuszki.

IV dzień pogrzebu, odprawione zostało 
nabożeństwo żałobne. 'Wieczorem na pla
cu sportowym przy ul. Mickiewicza zebra
ły  sit; organizacje, młodzież szkolna, dy
rekcja, urzędnicy i robotnicy to w. „Cze
ladź*4 i wielkie tłum y publiczności, by na 
zgromadzeniu żałobnem, jeszcze raz otfy 
dać hołd Marszalkowi. Uroczystość rozpo
częła się żałobnym marszem Chopina ode- 
granym przez otAiestre. Następnie efańr 
szkoły powezecimej, pod batutą p. Sfeer-

szeiiiia odśpiewał „Pierwszą Brygadę44 i  
dwie pieśni. Prezes związku strzeleckiego* 
p. Zieliński wygłosił przemówienie, zakon 
czone ślubowaniem.

Niezależnie ml uroczystości żałobnych' 
zorganizowanych przez obywatelski konni 
tet żałoby narodowej w Piaskach, miejj- 
ecowe organizacje społeczne B B W E , zwią  
eek strzelecki, związek po^ofic. rezerwy, 
5SZZ,, LOPr., L. M. i K. i inne zwołały 
nadzwyczajne walne zebrania, »*  których 
oddanoghoid pamięci Marszałka, odczyta
no oredzie pana Prezydenta i złożono »?s>- 
boAvanie.

*  *  #

Onegdaj odbyło sic żałobne zebranie 
towarzystwa hodowców gołębi poczto
wych na Piaskach, na Morem odczytane 
zostało orędzie Prezydenta BzeeapłitcJ o- 
raz wszyscy członkowie złożyli ślubowanie

Jednocześnie uehwalone przekazać 5 »Ł 
na kopiec Marszałka Piłsudskiego w Era- 
konie.

NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE- W BÓŻNI
CY IV DĄBROWIE.

W ub. sobotę odbyło sio " micjsc-owej 
bóżnicy w Dąbrowie nabożeństwo żałob
ne ku czci zmarłego Pierwszego Marszal
ka Polski Józefa Piłsudskiego.

Bóżnica, przepełniona była po brzegi- 
Okolicznościowe przemówienia wygłosili 
pp. B. Reehnie i Lipą Futerko. Odśpiewaj 
modły rn spokój duszy śp. Marszałka nasi 
kantor p. M. Znpowiez z Będzina. .

Obecni byli m. in. delegat starostwa re
ferendarz p. Mandyezewski oraz przedstu 
wieiełe związku strzeleckiego.

ŻAŁOBNE ZEBRANIE REZERWISTÓW- 
W ŁAGISZY.

Związek rezerwistów w Łagiszy zy. c - . 
lal nadzwyczajne żałobne zebranie człon
ków, celem oddania hołdu śp. Marszałko
wi Piłsudskiemu. Po krótkiem przesęó- 
wienia prezesa Eug. W olińskiego, komen
dant kola, ppor. rez. Zygmunt odczytał o- 
rcdzie p. Prezydenta oraz odebrał śhilm- 
wanie członków,

W SIEWIERZU. .; .
Dnia 18 bm. odbyło sie uroczyste ń«-- 

bożeństwo żałobne z katafalkiem, pćzU, 
którym pełniono służbę honorową. Na ti n 
mnie złożono dużo wieńców. Na nabożeń
stwo przybyło liczne grono oBywsiMi 'sic-*' 
wierzą oraz miejscowych organizaeyj I 
szkół. Po odprawieniu modłów w koście
le udano sie pochodem pod pomnik 
głych, gdzie została wystawiona wafiń', 
honorowa przez związek podoi, rezerwy:, 
zw. strzelecki i zw. rezerwistów.

la m  nastąpiło przemówienie, odczyta
nie orędzia pana Prezydenta, edspiewf niV 
i oifcgranie pieśni żałobnych, złożenie 
wieńców i ślubowanie, perzem organiza
cje udały sie, do swych siedzib na krótkie 
posiedzenia w sprawie zebrania składek 
na budowę kopca im. Marszałka PKsud- 
skiego w Krakowie.

W nb. sobotę w  dniu złożenia zwłok na 
wieczny spoczynek na Wawelu o gwiz. 
19.88 odbyła sic manifestacja żałobna przy 
udziale kilku tysięcy osób.

Rada gminna na nai* swyc-zajnem po
siedzeniu uczciła pamięć W ielkiego Wo
dza, składając ślubowanie wierności i wy
tężonej pracy w m yśl Jego wskazań, w y
słano również depesze kondolencyjne. Ć# 
pani Marszałkowej i do prezesa rady m i
nistrów.

j W GOLONOGU.
Uroczystości żałobne w Golonogn byL  

wyrazem wielkiego przywiązania de idei 
Marszałka J. Piłsudskiego. W ub. sobotę 
wyruszył pochód na nabożeństwo w MsA 
rem wzięły udział wszystkie erganlsśejU ' 
społeczne i licznie zgromadzone społe
czeństwo. Po nabożeństwie pochód wróci! 
przed pomnik, gdzie okolic imoścdowc prac 
mówienie w ygłosił p. K ałużny, przyc-zem 
odczytał orędzie P rezyden ta  Rzeczy po
spolitej. W czasie składania ślubow ania 
wszystkie sztandary by ły  pochylone,' a 
orkiestra odegrała m arsza żałobnego Cho
pina. W niedzielę wńi.rzorrw v s-d; 
mu ludowego na kop „F lora4*, przy prze
pełnionej publicznością sa!i, odbyta 
akademja żałobna. Przemów ieuie s kolie z- 
nośeiowe .wygłosił komendant łegj^nu 
młodych p. J. Torhus z Dąbrowy, dek.ta
mował p. Sobociński, szereg' pieśni wj* 
konał chór strzelecki pod batutą p. Bru
ka. Na zakończenie akademji orkiestra 
odegrała kilka utworów muzyczny cli w 
tom marsza Chopina i  „Pierwszą Bryga
dę*4. 1 ''

TRUMNA ZE ZW ŁOKAMI M ARSZ, PIŁSUDSKIEGO NA BARKACH 
JEGO NASTĘPCÓW  W A RM JL

Generałny inspektor sit zbrojnych gen. Rydz . Śmigły it m inister v.t.ijny 
gen. Kasprzycki w czasie wnoszenia trum ny ze zwłokami Marsz. Piłsud

skiego do krypty wawelskiej.

W ZAGŁĘBIU



Stf. i________  _____

f n t o o x v m f t C f f  żałoisiNE w  ł o .ś n i u

w Łeśttiu wMiyi* si<5 puaiediseuie rady 
l  zarządu gm innego, »a kłórem  oddano 
hold zmarłemu Wodzowi, poezem wyn.a- 

koud^łeMcje do p. Prezydenta, prezesa  
rady m in is tr o w i pani M arszalkowej P ił-  
audokiej. W ieczorem  odbyły sic zebrania  
Żałobne w organizacjach społecznych; 
straży pożarnej, strzelea i związku rezer
w istów , na których odczytano orędzie p, 
Prezydenta, w ygłoszono krótkie przem ó
w ienia żałobne, oraz złożono ślubowanie. 

Nabożeństwo żałobne odbyło się  w k o - 
ściele parafia ln ym  w Łęce.

Związek strzelecki i straż ogniowa, o- 
raz związek rezerwistów przesłali koudo- 
leucje do p. Prezydenta, prezesa rady m i
nistrów 5 do pani Maruzałkowej.

W Ł ośsiu  urządzono przed szkołą ka
plicę żałobna, i zaciągnięto wartę hono
rową, którą p ełn ili strzelcy, rezerwiści i
straż pożarna.

W dniu pogrzebu przem ówienie ża łob ’ 
na w ygłosił do zebranych orgauizacyj i 
mieszkańców' Łośuia kierownik szkoły p - 
Jan Hornitfl

W K O Z IE G Ł Ó W K A C H .
Żałobna wiadom ość o zgonie pierwsze

go M arszałka Polski dotarła szybko do 
Koziogłńwek.

Zarząd gm iny zwołał zaraz przedstaw i
cieli orgauizacyj i  społeczeństwa. Zaw ią
zano kom itet, który w szczegółach opra
cow ał program żałobnej uroczystości. Roz 
pom *ło ią  uroezystem  posiedzeniem  ra
dy gm innej, która też w ysłała  depeszę 
kondolencyjną na ręce m inistra sprawr wo 
wuelrziiyeh. W dniu pogrzebu odbyło się  
nabożeństwo, które odprawił ks. Sokół.

Po odśpiew aniu „Libera*4 przy ka1a,- 
faiku, w szyscy przem aszerowali w zwar
tych szeregach na P lac W olności, gdzie 
prezes kom itetu p. Franciszek Sikorski 
odczytał orędzie pana Prezydenta, odez
wę m inistra ośw iaty  i depeszę kondolen
cyjną kom itetu od m iejscowego społeezeń  
słw a i orgauizacyj, a kom endant Dyrko  
odezwę prezesa związku strzeleckiego. — 
Ober kościelny odśpiewał „W m ogile ciem  
Mcjw, a orkiestra odegrała m arsza żałob- 
jjego. Bw uiiiinutow em  m ilczeniem  zakoń- 
CEOiio żałobną uroczystość, po ’której w p i
sywana' się do k sięgi kondolencyjnej. W  
yzicołatdi odbyw ały się również poga
danki.

W  OLKUSZU.
P. Z. Z. 1*. P . i H . oddz. w Olkuszu na 

uroezystem  zabraniu przeznaczył 146 zł. 
na budowę kopca im ienia M arszałka w 
Krakowie. W  czasie zebrania orędzie p 
prezydenta R zplitej do narodu, odczytał 
prezes z w. p. Zdrząłik, przem ówienia z as 
w ygłosili pp. K otow icz i Kania.

* * *
Zarząd gm iny Skała pod Ojcowem na 

tiftdzwyezajiiem zebraniu pod przewodni
ctwem  w ójta  M orawskiego złożył ślubo
w an ie i w ysła ł depeszę kondolencyjną do 
prem jera Sław ka. K om itet m anifestacyj 
Żałobnych pod przewodonictwem  dr. K oś 
ciuszki zebrał doraźnie w czasie akade. 
piji żałobnej 59 zł. na kopiec M arszałka  
w Krakowie.

Rada pedagogiczna 7 kl. szkoły  
wszeeiuiej w Skale pod przewodnictwem  
kierownika szkoły, p. Treli, złożyła 121* 
?.?, on zapoczątkowanie budowy szkoły  
Vai. M arszałka P iłsudskiego w Skale.

*  *  *

W P ilicy  powstał kom itet m anifesta
cyj żałobnych pod przewodnictwem rejen  
ta Stachnika. K om itet ten podjął akcję  
ubiorki ofar na kopiec M arszałka w .K ra
kowie.

*  *  *

Na uroezystem  zebraniu gromadzki em  
w Ujanowicach koto Ojcowa, zebrano do 
raźnie- 50 zł. na kopiec M arszalka w Kra 
Ławie, oraz uchwalono nawobudującą się  
pskołę powsz. y j  W ielkiej wsi nazwać im ię 
aletn M arszałka P iłsudskiego.

W  W OLBROM IU.

Po otrzym aniu w iadom ości o śm ierci 
ś. p. Marszalka, zatrzym any został na k il 
ka m inut ruch w fabryce „Wolbrom*4
JLiUUnosć sa m o rzu tn ie  rozpoczęła  sk łada
nie hołdu W odzow i, przed udekorowaną  
z ie len ią  1 sp ow ita  kirem ta b licą  M arszal
ka zaciągn ięto  w artę honorow ą, rada 
m iejsk a  i in n e  o rgan izacje  zw o ła ły  nad- 
tw y c ia jn e  posiedzen ia .

W kościele  p a ra fia ln y m  rozpoczęto na  
oozeu stw a  żałobne za spokój duszy ś. p 
M arszałka,

Na uroezystem  posiedzeniu rady m iej
skiej. p« odczytaniu orędzia p. Preaydeit- 
ta przez burm istrza, w ysłano depeszę kou 
doleneyjiią.

Zawiązany został kom itet budowy pom  
nika M arszałka w W olbrom iu, na który  
to cel rada m. W olbrom ia w yasygnow ała  
zł. 5£9, oraz zł. 59 ua budowę kopca Mar
szałka w K rakowie. W  akadem ji żałobnej 
brali udział: zarząd m iejsk i na czele *
burm istrzem  p. K allistą , rada m iejska, 
7,w. pr. ob. kob„ koło PB  W i *., zw. POW., 
straż poż. rejonu wolbrom skiego, zw. pod. 
rezerwy, zw. strzel, m ęski i żeński, har
cerstwo, zw. młod. katol., szkoły, przed- 
staw icłełe różnych łn sty tu cyj i tłum y p u 
bliczności.

W KROCZYCACH.
Na nadzwyczajuem  zebraniu pod prze

wodnictwom  w ójta i  po odberaiiiu ślubo- 
wania, rada grom adzka złożyła 50 7.1. na 
budowę kopca im. M arszalka w Krakowło  
Odbyły się  rów nież uroczyste posiedzenia  
rad grom adzkich w  poszczególnych w io
skach tej gm iny.

Na wzgórzach p łonęły  wieczoram i o- 
gnie.

W PRADŁACH .

Na wieść o tragicznym  ciosie, jaki spot
kał Polskę, w Pradłaeh utw orzył się n ie
zwłocznie kom itet m anifestacyj żałob- 
nych, który zw ołał uroczysto zebranie. 
Przem aw iał p. Zdzisław Lorenc, uczestnik  
w alk legjonow yeh. W  okolicy palono o. 
gnie.

W SŁOM NIKACH.
Z w ielk im  żalem  i w skupieniu  żegnało  

W ielkiego Wodza społeczeństw o Słom nik, 
wraz z ludnością okolicznych wrsi, na cze- 
le z w ładzam i m iejsk iem i i duchowień
stwem.

Na stacji w  Słom nikach gołębie pocz
towe w ilości około 300 sztuk, wypuszczo
ne zostały z klatek w lot pożegnalny  
przez delegatów : sosnow ieckiego tow. H. 
G. P. im. gen. Br. P ierack iego i  śląskiego  
tow. im. M arszałka P iłsudskiego, pod kie
runkiem  Stefana Arcta,

W ch w ili g d y  pociąg ruszył w dalszą  
dragę i w zupełnej ciszy sałopptały skrzy  
dłflini wypuszczone gołębie nad trum ną  
I-go M arszałka Polski, okrążyły ją  gro
m adą w locie pożegnalnym  i odprowadzi
ły  Jego  D rogie Szczątki w daiszą drogę 
na Kraków poza granice Słom nik, poezeui 
rozproszyły się i od leciały w swoich w ła 
ściw ych kierunkach.

N a wzm iankę zasługuje fakt, że ś. p. 
Marszałek Józef P iłsu d sk i w sierpniu  
1328 r. przyjął protektorat nad zjedno
czeniem  polskich stowarzyszeń hodowców, 
gołębi pocztowych.

D zięki uprzejm ości dyr. Rom ana D ie
tla, który oddał do dyspozycji sosnow iec
k iego tow. H. G. P. anto ciężarowe na prze 
w iezienie klatek z gołębiam i, in icjatyw ę  
swą m ógł wykonać sekretarz tow. i doko
nał lotu pożegnalnego.

POCZTOWCY KIELECCY W HOŁDZIE  
K U  CZCI ŚP. M A R SZA ŁK A  JÓZEFA  

PIŁSU D SK IE G O .

N aczelnik urzrdu i prezes oddziału P. 
P. W. p. S tefan  r orębskł przed oddziałem  
ćwiczącym  odczytał .orędzie pana P rezy
denta.

P ortrety  śpi. M arszałka zostały przy
brane krepą. W szyscy pracownicy w pisa
li się do w yłożonej w w ojew ództw ie księ
g i kondolencyjnej, również brali udział w 
nabożeństwach żałobnych w kościołach  
m iejscowych i  na placu W olności.

Podczas przejazdu zwłok śp. M arszał
ka na stacji k ieleckiej grem ialn ie zjaw ili 
się na pożegnanie swego ukochanego W o
dza, poezem w zięli udział w m szy żałob
nej, odprawionej z in icjatyw y zarządów  
oddziału pocztowego przysposobienia woj 
skowego, związku pracowników poczt, te
legrafów  i telefonów/ i związku pracowni
ków teleteehników .

W ub. niedzielę w sa li ogólnej urzę
du pocztowego odbył się poranek żałobny, 
letóry zagaił prezes oddziału P. P. W. p. 
Porębski, odczytując orędzie pana Pre
zydenta, rozkaz zarządu głów nego i za
rządu okręgow ego P. P . W„ poezem na
stąpiło  3-minutowe m ilczenie. Okoliczno
ściow e przem ówienie w yg łosił p. Szcze
ciński.

X  f  /  f

Kilka stów o bibliotece miejskiej
irn, Daniłowskiego w Sosnowcu

Dziś: Julji, Heleny 
Jutro: Dezyderego 8. M,
Wschód siodea: 3.27 
Zachód słońca- 7.37

HHDJO
W ARSZAW A.

Środa, 22 m aja.
6.30 Pieśń  „Kiedy ranne w stają  zorze'1. 

6.33 Pobudka do gim nastyki 6.36 G im na
styka. 6.50 P ły ty . 7.15 Dziennik poranny. 
7.45 P ro g ram  na dzień bieżący. 7.50 W ska 
zówki praktyczne. 8.00 A udycja dla szkół, 
11.57. Sygnał czasu. 12.80 H ejnał z Ki ako 
wa. 12.03 W iadomości meteorologiczne. 
12.05 P ły ty . 12.50 Chw ilka dla kobiet. 
12.55 Dziennik południowy. 13 85 K oncert 
% W ilna. 13.55 W iadom ości o eksporcie 
polskim. 15.35 Przegląd  giełdowy. 15.45 
K oncert ork. P . E. 16.30 O spraw ię kobia 
ee.j. 18.45 K w adrans słynnych artystów .
17.00 Zdobycie współczesnej zoologii. 
17.15 M uzyka współczesna. 17.50 K siążk i 
i  wiedza. 18.00 P ieśn i w wyk. L. M ugueti. 
18.15. T ea tr W yobraźni. 13.30. Skrzynka 
techniczna. 18.40 Życie k u ltu ra lne  i a rty  
styczne stolicy. 18.45 K oncert skrzypćowy- 
191)7 P ro g ram  na  dzień następny. 19.15 
Skrzynka rolnicza. 19.25 W iadomości 
sportowa. 19.85. P ły ty . 19.50. P ogadanką 
ak tualna. 20.00 F rag m en t operowy. 20.15 
A udycja literacka. 20.45 D ziennik wie
czorny. 20.55 J a k  pracujem y i żyjem y w 
Polsce. 21.00 K oncert Chopinowski. 21-40 
Odczyt w języku francuskim . 22.00 Kon 
cert reklam ow y. 22.15 P ieśn i w wyk. oho 
n i  męskiego. 22.35 Muzyku  ̂ saJoiiowd.
23.00 W iadomości • meteorologiczne.

KATOW ICE.
Środa, 22 m aja . _

6.30 Transm . z Warszawy.^ l-4o P ro 
g ram  na dz. bież. 7.50 W skazówki o ra n ■ Y 
czne. 8.00—8.20 Tr. z W arszawy. 11,57 I r .  
z W arszaw y i Krakowa. 12.05 P ły ty . 
12.50. .transm isja  z w arszaw y. 13.30. Gieł
da zbożowa. 14.00 P ły ty . 15.40 Chwiln;* 
społeczna. 15.45 T rausm slja  z W arszawy. 
16.45 P ły ty . 18.00 T ransm isja  z W arszaw y 
18Aó Św iatła i cienie rybołów stw a sport* 
wego w Polsce. 18.15 Na altówce. _ 19-97 
P ro g ram  na  dzień następny. 19.15 Ogro 
dnik Śląski. 19.25 W iadomości sportowe- 
19.80 T ransm isja  z W arszaw y. 20.00 Pły
ty . 20.15 T ransm isja  ze Lwowa i Wftrsza 
wy. 21.30 P orady  radiotechniczne. 21.40 
T ransm isja  z W arszaw y. SAOO K oncert i > 
jri-mpwy. 22.15 T raupm isja  ze Łwąwa- 
23.05 Skrzynka francuska.

I  §€I@iC

Zubożenie szerokich warstw ludno
ś c i  w ciągu kilku ostatnich lat, dające 
się szczególnie zaobserwować w nęka- 
nem bezrobociem Zagłębiu, przyczyni
ło się do przeobrażenia szeregu dzie
dzin życia kulturalnego, a przedewszy 
stkiem form czytelnictwa. Dawniej —- 
gdy ludzie mieli więcej pienędzy, wię 
cej wydawali na potrzeby kulturalne, 
niejeden kompletował sobie bibljoteca 
kę, ktoś inny — gdy mu się spodobała 
jaka książka, kupował ją. Dzisiaj jest 
inaczej — każdy woli się zapisać do 
bibljoteki i zapłacić złotówkę miesięcz
nie. Znaczenie bibłjotek jest też z tego 
względu -dzisiaj o wiele donioślejsze, 
niż dawniej.

Powinny o tem pamiętać zarządy 
m iast zagłębiowskich, różne organiza
cje, a przedewszystkiem m agistrat so
snowiecki, który opiekuje się jedną z 
największych bibłjotek w Zagłębiu — 
miejską bibljoteką im. Gustawa D a
niłowskiego w Sosnowcu. Że przypom
nienie to jest na czasie, mogą świad
czyć listy, które otrzymuje Redakcja 
w tej sprawie. Czytelnicy skarżą się 
na nieodpowiedni dobór książek w bi- 
bljotece im. Daniłowskiego, organiza
cję wydawania książek, personel, ob
sługujący czytelnię itd. Każdy rozu
mie. ze dobór książek jest zawsze do 
pewnego stopnia rzeczą dyskusji, ale 
żaden kulturalny i myślący człowiek 
nie zgodzi się z tem, aby w bibljotece 
utrzymywanej przez miasto były dzie
siątki tomów powieścideł Pitigrilłego, 
senshcyj Wallace‘a, M arka Romańskie 
go- Zarzyckiej itp., podczas gdy o do
brą powieść polską, lub tłumaczenie 
niektórych wybitnych powieści ob
cych trudno się doprosić, bo są zaw
sze ,,w oprawie". Nic dziwnego, że 
gdy kto „złapie" jaką nowość, poży
cza ją swoim znajomym czytelnikom 
i oddaje po trzech miesiącach. W iel

kim balastem w bibljotece są stare, bo 
niektóre aż z końca 19-go w. książki 
popularno - naukowe, które wobec no 
woczesnych, doskonałych pod każdym 
względem tego rodzaju wydawnictw, 
straciły swoją poczytnosć i aktualność- 
Od koiica 19 go wieku nauka posunęła 
się przecież daleko naprzód i zarzuci
ła. szereg przestarzałych hipotez i te- 
oryj, któro popularyzują te książki.

Wiele zastrzeżeń nasuwa spraw a 
czytelni mieszczącej się przy bibljo
tece im. Daniłowskiego. Pism a są nie- 
zawsze wyłożone, niektórych miesięcz
ników, jak np. „Droga", „Wiedza i ży
cie", „Przyroda i technika" nie opra
wia się w roczniki. Perjodyki te, po- 
święcone poważnym zagadnieniom i 
wymagające przy czytaniu więcej cza
su i uwagi niż dziennik — powinny 
być wypożyczane czytelnikom na 1—2 
dni do domu. Czytelnia im. Daniłow
skiego nie pozwała się zresztą skupić 
— w sąsiedztwie warczy motor, w sie
ni zaś rozlega się ciągle donośne szcze
kanie psa.

Żalą się dalej czytelnicy, że w cza
sie każdych świąt, gdy ludzie m ają 
więcej czasu na czytanie, bibljoteką 
je st przez szereg dni nieczynna, choć 
w przedświątecznych dniach jest n a j
większy ruch. Często się słyszy na
rzekania na personel, obsługujący czy
telnię.

Jeden z naszych czytelników, p. 
W. T. żali się np., że książki wydawa
ne są nie za numerkami, ale według 
sym patji pań bibljotekarek, dalej zwra 
ca uwagę na prywatne rozmówki per
sonelu bibljoteki z niektórymi czytel
nikami itd. Rzeczy te nie powinny 
mieć miejsca. Kierownictwo bibljote
ki winno zwrócić baczniejszą uwagę 
na to, co się w niej dzieje i zająć się 
usunięciem bolączek, na które^ narze
kają szerokie rzesze czytelników.

' (k) Szczęśliwy upsdiek. Kielce poru
szone zostały niezw ykłym  wypadkiem, ja  
ki w ydarzył sic, w jednym  z domów przy 
ul. P iotrkow skiej n r  .81. W czasie nie
obecności rodziców dw uletnia Id d ja  R u t
kowska wyszła na balkon pierwszego piQ 
tra , skąd spadła z wysokości około 5 m<> 
trów  na bruk. Dziecko zaledwie odniosła 
lekkie obrażenia ciała i po chwilowym 
płaczu o w łasnych silach udało się do 
m ieszkania.

(k) Pożar. We w si Prom uik, pow. kia 
leck iego, w zagrodzie Ignac-ego M iśkiew l 
cza w ybuchł pożar .który przeniósł się ua 
sąsiednie zabudowania i zn iszczył 3 domy 
m ieszkalne, 8 Stodół i 4 obory wraz % ua 
rządziam i rolniczem i i  inwentarzem  ży
wym. S traty  spowodowane pożarem  wy no 
szą około 25.000 zł.

-:x:-

1 Zagubi®
STRAJK MALARZA I BRUKA

RZY TRWA W DALSZYM CIĄGU.
Strajk  pracowników malarskich w 

Zagłębiu trw a w dalszym ciągu. , 
S tra jk  objął oprócz Sosnowca row- 

nież Dąbrowę i Będzin. , ,
S tra jku ją  nównież brukarze, ktoizy 

domagają się podpisania *przez praco
dawców umowy zbiorowej. _

S tra jk  ma przebieg spokojny- ;

KONFERENCJA W S P J ™  
ZATRUDNIENIA BEZROBOT

NYCH W ZAGŁĘBIU.
Wczoraj bawił w Zagłębiu mspek' 

to r funduszu pracy w Vv arszawie, m . 
SIączka. Inspektor Slączka odbył kon
ferencje w m agistratach sosnowiec
kim, będzińskim i dąbrowskim na te
m at zatrudnienia jaknajwiększej licz
by bezrobotnych przy robotach fman- 
sowanych przez fundusz pracy. Wi 
związku z tem zarządy miejskie ma
gistratów poczyniły starania, aby na 
ten cel otrzymać z funduszu pracy 
jaknajwiększe dotacje, względnie po
życzki.



Drugi dzień procesu aferzystów
z Banku Zaziębia

Wesołe wyjaśnienia Rzuchowskiego i monolog Wieczorka
W czorajszy dzień procesu o nadu

życia w B anku Zagłębia wypełniły 
wyjaśnienia oskarżonych. Stanowią o- 
nc praw dziw ą rew elację i charak tery
zują dobitnie osoby, k tóre odpowiada
ją  z ław y oskarżonych. Po odczytaniu 
ak tu  oskarżenia i załatw ieniu w s tę p 
nych form alności procesowych, co za
brało sądowi kilka godzin czasu, pierw  
szy odpowiadał na py tan ia  zadawano 
przez przewodniczącego b. dyrektor 
Banku Zagłębia Rzuchowski. Grotes
kowy sposób jego tłum aczenia się 
przed sądem wywołał zdumienie i mi
mowolny uśmiech na tw arzach słucha 
czów. Rzuchowski wyraźnie stracił

°ZEZ N A NIA R Z UCHO W S K I EGO.
— Oskarżony jestem , zaczął, o przy 

właszczenie 421 tys. złotych. P rzyzna
ję się tylko do 350 tysięcy. Pięćdzie
sią t tysięcy miałem na swojem kon
cie, a pozostałe 20.000 zł. uzyskałem z 
prow izyj za dyskonto weksli M itełm a 
nowi z Zawiercia, który  dostarczał 
drzewo do firm y „L u fta“ w Sosnowcu, 
Dzierżawskiem u i innym. W 1926 ro
ku obawiałem się spadku złotego. — 
Aby ratować (!) klientów, samorzut
nie lokowałem pieniądze banku w ma
jątki i nieruchomości. Sądziłem, że po 
spadku złotego, sprzedam nabyte ma
ją tk i i pieniądze zwrócę klientom w 
pełnej ich wartości. W ten sposób 
chciałem uratować ich wkłady. B ył
bym ich dobrodziejem...

przewodniczący: — A gdyby o- 
skarżony um arł, przecież wszyscy je 
steśm y śm iertelni?

Oskaj)żonv milczy.
Przew odniczący: — A może oskar

żony chciał klientom  w testam encie za 
pisać te  nieruchomości?

Osk. Rzuchowsk1: —i Tak, tak , w 
testam encie chciałem...

P rz«wodniezący: — Ja k ie  oskarżo
ny m iał dochody w banku,

Oskarżony: — Pobierałem pensję, 
tantjeinę i... prywatną prowizję (!) od 
dyskonta weksli.

Przewodniczący: — Czy oskarżo
ny wiedział o fałszywych podpisach 
w ystawców na wekslach, k tóre były 
dyskontow ane wr B anku Zagłębia i czy 
oskarżony przyjm ow ał takie weksle?

Osk. Rzuchowski: — Dlaczego ni o. 
Był taki wypadek, ale byłem pewny, 
że weksel będzie wykupiony.

N astępne py tan ia  dotyczyły prze
różnych m achinacyj oskarżonego R*/u 
chowskiego w B anku Zagłębia, do któ 
rych się przyznał oraz kwoty 50.000 
zł., znajdującej się na koncie jego w 
chwili u jaw nienia nadużyć. 
WESOŁOŚĆ WŚRÓD BIEGŁYCH.

Wesołość wśród biegłych buchalte
rów, wywołało oświadczenie Rzuchow 
skiego, iż owe 50 tys. zł. uzyskał dzię
ki jego korzystnym  dla banku opera
cjom finansowym . K w otę tę, ja k  tw ier 
dzi Rzuchowski, nowy zarząd banku,

po w ykryciu  nadużyć w 1931 roku za
liczył „praw em  kaduka" na poczet jo
go długów, również bank przyjął ewi- 
kcję na jego nieruchomościach n a kwo 
tę 308 tys. złotych, na  pokrycie całego 
zadłużenia, wynikłego z n iefo rtun
nych transakcy j kupna przez niego 
nieruchomości, w celu rzekomego ra 
tow ania udziałowców B anku Zagłębia.

Nie zaprzeczając zatem fak tu  zde- 
fraudow ania pieniędzy, jednakże w 
kwocie „tylko" 350 tys. złotych, Rzu
chowski przyznał się również do zni
szczenia fikcyjnych książeczek wkład 
kowych, na które pobierał z kasy pie
niądze i defraudował. Dokonał tego w 
przeddzień w ykrycia afery , tj. w dniu  
6 grudnia 1931 roku.

— „Grałem o wysoką stawkę, za
konkludował, — o życie. P rzegrałem  i 
m iałem dwie drogi do w yjścia: kula 
lub cywilna odwaga. W ybrałem  to dr u 
gie, cłlatego tcnaz tu  stoję".
WIECZOREK CZYTA „PAM IĘT

NIKI".
Skolei składał zeznanie oskarżony 

Wieczorek. W ieczorek broni się sam. 
Z fołjałem  przygotow anej przez sie
bie obrony, odczytuje całe ustępy. Na 
w stępie W ieczorek zak west jonował 
wysokość swego zadłużenia w kwocie 
207 tys. złotych, o których mowa w 
akcie oskarżenia. Jego  zdaniem  pozo
stał on •winien bankowi 74 tys. zło
tych. Oświadczył, że na kwotę 207 
tys. zl. o których przywłaszczenie jes t 
oskarżony, złożyły się procenty od 
kwoty 74 tys. zł. za okres sześciu la t 
oraz drobne kwoty, związane z opera
cjam i bankowemi, k tóre przeprow a
dzał przez B ank Zagłębia. Był, jak  
tw ierdzi, kiedyś człowiekiem m aterja l 
nie odpowiadającym  za swój dług w 
Banku Zagłębia i w 1930 roku dał B an 
kowi Zagłębia zabezpieczenie hipote
czne na dłużną kwotę. Zarzut w ak
cie oskarżenia, iż zabezpieczenie to 
było bezwartościowe, uważa za nie
słuszny, nieruchomość bowiem jego 
przy ul. Wawel w Sosnowcu (cegiel
nia) obciążona była jedynie przez 
bank gospodarstwa krajowego na kwo 
tę 120.1100 zł., podczas gdy objekt po- 
s ydal wartość kilkaset tysięcy zło
tych (?).

W tern m iejscu W ieczorek podaje 
sądowi zestawienie rzekomo niesłusz
nych jego obciążeń w Banku Zagłę
bia, które uczyniły kwotę przeszło 200 
tys. złotych, w edług obliczeń banku.

Sąd przyjął to zestaAvieriie, dla po
rów nania z wyjaśnieniami oskarża
nego. 1

„OFIARA" KRYZYSU.
W  dalszym  ciągu swego w yjaśn ie

n ia W ieczorek oświadczył, iż padł ,K 
fiarą kryzysu i zastoju w przemyśle 
budowlanym, stwierdzając dobrodusz
nie, i ł  każdego może taka przykrość 
spotkać, jak kryminał i odpowiedział-

Zrabowali konie od furmanki
ze śpiącymi ludźmi

PRZYKRA PRZYGODA H AND LA RZA WĘGLA Z ZAGÓRZA.

T K A T U M i K  J  S K 1 
w SOSNOWCU,

D  i  i  ś i j u t r o  2 przedstaw ienia 
po cenach najniższych. Cały am fitea tr po 
fi» gr. Cały p a rte r  po 75 gr.

Dziś dana będzie komed.ja muzyczna 
w 3 ak tach  pt. „Jim  i J i l l ‘£.

J u tro  o grodz. 20 ni. 15 kom edja m uzy 
w 4 obrazach pt. „Księżniczka na 

drabinie".
B ile ty  wcześniej nabyć można u p. W. 

Csecho w sk ie «• d.

— Osobiste. W iceprezes sądu okręgowe
w Sosnowcu, p. Je rzy  Sarjusz — W ol

aki rozpoc-ząl 3 tygodniowy urlop w ypo
czynkowy.

Zastępstw o objął sędzia J a n  N orbert — 
W ierzbicki.

— W ycieczka do K rakow a. K lub m lo. 
dzieży im. M arszalka Piłsudskiego w Cze 
ładzi organizuje dla swych człuoków dwu 
dniową wycieczki: do K rakow a, celem od
wiedzenia grobu M ar- ialka J . P iłsudskie 
go. W yjazd pociągiem nastąp i w n a jb liż 
szą sobotę popołudniu, _ po wrót w niedzielę 
wieczorem. Zapisy uu wycieczkę p rzy j
m uje p. Ł. M yszkowska ul. Milo wieka 
a r. 15.

— Sekcja h igjeny odżyw iania oddziału 
sosnowieckiego polskiego tow arzystw a hl 
gjeuicznego zaw iadam ia, że pokaz przy
gotowania pokarm ów dla dzieci, odwołany 
w  ubiegłym  tygodniu,.odbędzie się w dniu 
23 hm. o godz. 18 w ośrodku zdrowia przy 
ulicy T ea tra ln ej 4.

— Szczepienie ospy w Sosnowcu. Bez
p ła tne  szczepienie ospy w  m iejsk im  ośrod 
ku zdrowia przy ul. T ea tra ln ej 4 kończy 
się w dniu 25 hm.

Bieżący tydzień je s t wice osta tn im  ty 
godniem. w którym  przeprow adzane jest 
szczepienie. Oprócz szczepienia przeciw 
ko espie dzieci mogą być poddane rów- 
. : szczepieniu przeciwko błonicy (dyfto-
rji).

— Odyrav.a harcerzy  - wodzów spal- 
skich. Kom enda harcerzy  LII-go hufca 
Spalskiego przypom ina o m ającej się 
dziś odbyć w lokalu  kom endy chorągwi, 
Sosnowice, Wawel 13. o godz. 17.30, odpra 
wie drużynow ych i . zastępowych spal- 
skieh 7. terenu  Sosnowca, Grodżea i W oj
kowic.

Z ainteresow ani proszeni są o punk tual 
no przybycie.

— Zarząd kala absolw entek szkoły han 
zaw iadam ia absolw entki, iż dziś o godz. 
dlowej ina. król. Jad w ig i w Sosnowcu

' odbędzie się w lokalu szkoły ul. Zy.
i nutu 7 akadem ia żałobna ku czci ś. p.
ir-iz.nlka Józefa Piłsudskiego.
— Zarząd związku podoi-, rezer. na  P ia 

skach zaw iadam ia członków kola, że ze
brani:: miesięczne odbędzie się dn ia  25 
lun., tj. w sobotę o godz. 18. Obecność 
wszystkich członków punktualność obo
wiązkową.

— Zaginięcie 14-letniego chłopcu w IM 
browie. Jeszcze w dniu 10 bm. wyszedł z 
domu 14-lctui Adam Pawłowski, zamiesz
kały w D ąbrow ic przy -ul. 1 m aja  67 i do- 
i w t  c c powrócił.

Bodziu a na własną rękę wszczęła, po. 
..wikiwcuia i dopiero obecnie zameldowa
l i  m i nieci u policji.

— fż e b r su ie  absolwentów u n iw e r s y t e 
ty robotniczego w Dąbrowie. Dziś odbę- 
4 z e  sic zebranie absolwentów uniwersy- 
f.-;u roboDiic/eg;, im. Adama Skwarczyń- 
s ki ego w Dąbrowic. Początek zebrania o 
s -4 / .  7 w i cez. w „K uźnicy4*. Obecność o- 
feawiązkowa.
W Y JA ŚN IE N IE  P  81'. ST ilZ E M IN SK IE  

BO Z ŁANI SZY.
W związku z umieszczoną wiadomoś

cią pł. ...Mieszkaniec Łagiszy pokaleczy! 
brzytw ą swego są s ia d a 1 otrzym aliśm y od 
P St. S trzem ińskiego z Łagiszy następu- 
j ą  fc w yja-śuienie:

„N iepraw dą jest, jakobym  spotkał się 
ze znanym i nożownikami Romanem Biia- 
kietu i Ju lian em  Popczykiem  na łąkach, 
natom iast praw dą jest, że obaj w targnę1! 
o godz. 2 w nocy na moje ogrodzono p o 
dwórko, dobija jąc  sic do m ieszkania, a 
kiedy otworzyłem  drzwi i zapytałem  cze
go chcą zażądali abym  zafundow ał im 
wódki. O trzym aw szy odmowną odpowiedź 
w if-i’i sic na m nie z nożami.

N iepraw dą je s t jakobym  pokaleczył 
brzytwą R. B ijaka, natom iast praw dą 
jest, że podczas szam otania się w chwili 
usuwania ich z m ieszkania sam i się poka
leczyli. P raw dą jest, że libację upraw iali 
u m ieszkańca Łagiszy B ijaka.

W uh. p iątek  o północy dokonali 
na drodze w  Dziedzicach koło fabryki 
kabli niewyśledzeni bandyci zuchwa
łego napadu na jadącego furmanką z. 
Zagórza handlarza węgla Henryka 
Rans^e. N apastnicy wywrócili wóz do 
rowu, odpnzęgii konie i zbiegli z nie
mi w niewiadom ym  kierunku.

W e wsi Łuśkow, pow. pińczowskio 
go S tanisław  K ocjan zamordował swą 
matlcę M arjannę, podrzynając jej w 
czasie snu brzytw ą gardło. B estjałski 
m orderca schwycił następnie siekierę 
i usiłował porąbać zwłoki m atki, odci
nając lej głowę i ręką. Opętańca roa-

Niezwykły w tym  napadzie jest 
fak t, że na furm ance jechały  4 osoby, 
które w chwili napadu były pogrążone 
we śnie i obudził je  dopiero w strząs 
wywróconego wozu.

O grabieni nie um ieją podać opisu 
bandytów, ani szczegółów napadu.

broił tłum  wieśniaków, którzy usiło
wali dokonać nad nim samosądu, od 
którego obroniła go policja.

P rzyczyną potwornego m orderstw a 
była odmowa m atki kupienia K ocja
nowi nowego ubrania. Zbrodniarza 
osadzono w więzieniu.

ność przed sądem, skoro się niem a pśp 
między i szczęścia w handlu. Boć prze
cież gdyby m iał pieniądze, toby nie 
doszło do skandalu i jakoś by się 
wszystko pokryło, a któż przypuszczał 
że nieruchomości jego spadną w ce
nie, w  dodatku skoro— zostały zlicy
towane przez skarb za podatki. Zbija- 
jąe p unk t oskarżenia po punkcie, W i o 
ozorek usiadł z zadowol. m iną w prze
konaniu, iż niepotrzebnie znalazł się 
na  ław ie oskarżonych, bo jest nie- 
winny.

Prosił nakoniec o przesłuchanie w 
charakterze biegłego właściciela cegieł 
ni „Dzwon", któryby objektyw nie o-1 
kreślił w artość jego cegielni. d la 
stw ierdzenia, że. dane Bankowi Zagłę
bia zabezpieczenie nie było żadną filc-

IN N I OSKARŻENI.
Oskarżona Ziębaczowa, była kasjer 

ka B anku Zagłębia nie przyznaje się 
do winy. W końcu w imieniu osk. Ja- 
giełlowicza złożył oświadczenie jego 
obrońca adw. Koenig, iż oskarżony 
Jagiełlow icz nie przyznaje się do w i
ny i ewentualne w yjaśn ien ia złoży po 
p r z e wodzie s ą d o w y m.

N a tern sąd zdecydował p rzystą 
pić do badania pierw szej g rupy  świad 
ków

Pierw szy zeznawał św iadek D zier
żawski. Świadek ten  był w stosun
kach z Bankiem  Zagłębia i korzystał 
z wysokich kredytów  w banku, dzięki 
poparciu Rzuchowskiego i W ieczorka.

M ACHINACJE RZUCHOW
SKIEGO.

N astępny świadek Smolikowski z 
W arszawy, lu stra to r banków spółdziel 
czych, wniósł ciekawe zeznanie, do ty 
czące szczególnie oskarżonego. J a g ie 
łło wicza. Smulikowski oświ adczył, i a 
podczas przeprow adzania przez niego 
lu strac ji Banku Zagłębia k ilka la t te
mu, Jagiełlowicz okazał mu swą j>o- 
moc przy sprawdzaniu ksiąg. Po za- 
końazenin lustrac ji, Jagiełłów i z o- 
świadczył mu poufnie, iż podejrzewa 
Rzuchowskiego, iż niema czystych rąk 
Jagiełlowicz zauważył, że Rzuchowski 
przeprowadza jakieś podejrzane mant 
pnkicie z książeczką wkładkową swej 
kuzynki i to nasunęło mu pewne przy 
puszczenia z któremi podzielił się z 
lustratorem. Nazwiska tej kuzynki 
ś w j dek Smulikowski nie przypomi
na sobie. Zdaje się, że nazywała sir 
J agodzińska.
-CZY RZUCHOW SKI ODZIEDZI
CZYŁ PO BARCE CHOROBĘ PSY

CHICZNĄ.
Przed sądem stanął następnie św ia 

dek DęUkki, no tarjusz z W arszaw y.— 
J e s t  on krew nym  oskarżonego Rzu
chowsk tegc. Świadek ten złożył sen
sacyjne i nie m niej zabawne zeznanie.

— Rzuchowskiego znam od dziecin 
stw a — oświadczył- Złych skłonności 
nigdy Rzuchowski nie zdradzał, by
w ały  jednak chwile, iż Ogarnia! go 
jakiś dziwny niepokój, który przera
dzał się czasem w silne zdenerwowa
nie. Możliwe, że odziedziczył to po 
swej bahec. Tu świadek Dębski p rzy 
tacza, że babka Rzuchowskiego, cier
piała psychicznie i m iewała nieraz wy 
raźne zaburzenia umysłu. W ybryki 
je j były rodzinie znane. Zdarzało się, 
że grom adziła kolo. siebie chłopów i 
czytała im francuskie romanse.

ŚW IADEK  Z  POZNANIA.
Śwadek Gorczykowski, obecnie za

mieszkały w Poznaniu, dyskontował 
w B anku Zagłębia weksle. Dyskonto
wał mu je Rzuchowski- Świadek ten 
został wezwany w związku z tern, iż 
Rzuchowski obciążył go niesłusznie 
na  jego koncie kw otą dwuch tysięcy, 
złotych. Gorczykowski zaprzeczył te
m u kategorycznie, jakoby cośkolwiek 
pozostał Bankowi Zagłębia w inien, po 
dając iż w szystkie swe zobowiązani?, 
uregulował, przesyłając zresztą reśżią 
pieniędzy na pokrycie długu, za. po
średnictw em  dyrektora  szkoły K ędzior 
skiego.

Dżiś dalszy ciąg badania świadków

Brzytwą oderżnął matce głowę
a ciało porąbał siekierą za odmowę  

kupienia ubrania
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Z Z a w ie rc ia
m ł o d z i e ż  w  h o ł d z i e  w o d z o w i .

IJeaRiowie i rada pedago&icaiia ghnna- 
ajnin M ęskiego arsessenia jtaoeayeielskle 
go w Zawierciu w zięli odsia! w żałobnych  
w ocaystościacli. W sefeote, w dniu po* 
grzebu odbyła się uroczysta akadem ia ża 
iabna w przystrojonej kirem  świet-1'cy 
gim nazjum . U czniow ie uehw&BH w ysia 
nie depeszy kondolencyjnej na reee p. 
Marszałków ej. Rów nocześnie w yjechała  
delegacja gim nazjum  do Krakowa i wzię
ła udział w uroczystościach pogrzebowych  
Członkowie zrzeszenia nauczycielskiego  
odbyli również nadzwyczajne posiedzenie 
żałobne, na którem u ch w alili wysłani-} 
depeszy kondolencyjnej, oraz ustanow ili 
stypendium  im. M arszałka P iłsudskiego, 
htórefby. umo/Hwiłp jednemu uczniowi 
bezpłatną naukę w gim nazjum  męskiem  
zrzeszenia uawczycielskigeo w Zawiercia.

Mocno kichnął...

O FIARY NA POM NIK M ARSZAŁKA  
J. PIŁSUDSK IEG O .

Znany przem ysłowiec w  Zawierciu p. 
Stanisław  Holenderski w im ienin  rady  
nadzorczej cem entowni „Wysoka" w  W y- 
eokiej koło Łaz złożył na rece starosty  
powiatow ego p. Zagórskiego i ICO zŁ 
budowę pom nika M arszalka P iłsudskiego  
w Zawierciu. W swoim  im ieniu złożył na  
ten sam cel 5(19 zł.

Do m ieszkania pana H ieronim a Gał 
k oń sk iego  wpadł przez om yłkę ■ inka
sent pew nej instytucji dobroczynnej.

— Czy to  m ieszkanie pana K aliszyna?
— D o cyna? — odparł pan Gałkowski, 

który jest głuchy, jak pień. — Syn ter ,u  
w sklepie. N iech pan zaczeka, pew nie za
raz wróci.

Pow iedziaw szy to, pan Gałkowski p o
grąży ł się w czytaniu  gazety -

— M nie tam  w szystko jedno, kto zapła  
ci — rzekł inkasent. — P rzyjm ę składkę  
tak sam o od pana, jak i od pańskiego sy  
na. Śpieszy m i się bardzo, proszę pana, 
bo już trzecia. K artofle  m i w domu w y  
stygną, panie K aliszyn .

N ie było żadnej odpowiedzi.
— N iech m i pan przynajm niej powie, 

czy- pański syn m i zapłaci, bo jeżeli nie, 
to poco' mam po próżnicy ezas tracie — 
m ów ił inkasent.

A le pan Gałkowski n ic nie słysza ł i 
miłc-zał, jak zaklęty.

 P an ie K aliszyn  — .powtórzył in 
kasent, przypom niaw szy sobie stygnące  
kartofle. — Możefcyś się  pan odezwał?

Mam na co czekać, czy nie. Mówię do 
człowieka, jak do ściany!

Pan Gałkowski nawet nie drgnął.
  To uparta natura dopiero — zezłoś

c ił się inkasent. — Ju ż kwadrans po trze 
©iej, przecie m uszę wiedzieć, m am na co 
czekać. Odpowiedz ie  pan! Śpisz pan, ezy 
eo do choroby?

M ilczenie było jed jn ą  odpowiedzią.
Inkasent zbladł ze złośc-i.
'.  Ju ż ja  pana obudzę, panie! — krzy

knął. Poezem  w yrw ał z k ieszeni rewo-, 
wed i strzelił w  górę.

Pan Gałkowski oderwał wzrok od tru 
zety'.

— Czy to pan kichnął. — zapytał. — 
N a zdrowie panu! A leś pan mocno kieh- 
nąj! — ciągnął pan Gałkowski — aż się  
dziura w su ficie zrobiła!

D opiero zauw ażyw szy rewolwer, zrozn 
m iał pan Gałkowski, eo to było za kichnię 
eie i w rezultacie inkasent, Sew eryn  
K rupka znalazł się przed sądem.

P an  sędzia w yjaśn ił, że strzelanie w  
cudzy su lit  je s t  czynem  karalnym  i ska 
zał pana Sew eryna na trzy dni aresztu.

Wobec miljona

..Najlepiej ukryjesz swe pieniądze 
w K O M UNALNEJ K A SIE  OSZ
CZĘDNOŚCI w Zawierciu, której 
obowiązkiem służbowym  jest prze
strzeganie tajem nicy wkładów".

Dementia americana
N eurolog nowojorski, dr. W. II. M il 

jer, w ystąpił z ciekawą teorją: twierdzi
4 i. i i  ś iad  m łodzieży am erykańskiej gra  
tińje fcitoroba nerwowa, spowodowana gło  
w ule jeśli n ie w yłącznie speeyfeznym  try  
be in żyeia tej m łodzieży. „Dem entia Anie 
rieana brziiii mażwa tej choroby wg. dr 
M ilera. M łodzież (ma tu zapewne dr. Mi! 
ler na m yśli koła m łodzieży ze sfer zam o
żnych) Spędza noce na zabawach, n ie sza 
nnje swoich nerwów, brak jej s iły  wol; 
i treningu fizycznego. N adużyw anie loko 
m ocji m echanicznej (auto), gon itw a za 
rozrywkami, niespokojny, gorączkowy  
tryb  życia, fantastyczny system  odżywia 
n ia  się rujnują organizm, wyczerpują sy
stem  nerwowy.

W strzym anie ciągnień  podczas żałoby  
narodowej, przesunęło losow anie głów nej 
w ygranej — m iljona — na środę, dnia 22 
bm. Po godzT 8 rano w  ten dzień będzie 
już wiadome, na jaki num er padł „król 
w ygranych", a publiczność będzie m iału  
m ożność dowiedzieć się  o tern n a ty ch 
m iast, gdyż ciągn ien ie będzie nadawane 
przez rad jo.

W  dzień ciągnien ia  m iljona kończy  
sie, losow anie w ielkich  w ygranych  32-ej 
L cterji, K to nie w ygrał, będzie m iał je 
szcze szanse w  czterodniowym  ciągnieniu  
prem ij pocieszenia, które już ostatecznie  
zakończą wiosenną łoterję. P rzy  sposob
ności warto zaznaczyć, że 33-a lo terja  „hit 
nia" n ie zakończy s ię . w  ostatn iej klasie, 
toini ’prem jam i pocieszenia, lecz prócz 
nich, każdy będzie m ia ł szanse w ygrania  
jeszcze w  gw iazdkoivem dodatkow-em cią* 
gnieriiu w  grudniu o ezem już p isaliśm y.

W  obeenem  ciągnien iu  los już nazna
czył swoich w ybrańców dla czterech liaj • 
w iększych poza m il jonem  w ygranych  po 
100.000 zł. P ierw sze sto tysięcy  padło na  
nr. 171.042. W ygrała  na n iego pani K lim ,1

J jif im h  o h w k  przędą
uyŁrajwicriHćtn

ot'CWWiV

kowska z Grodziska i trzech kupców z Ło 
dzi. Łódź m ia ła  specjalne szczęście, gdyż  
i  na drugi num er 72.859 padła tam  ta wieL 
ka w ygrana. Los w tym  w ypadku sprzy
ja ł p. M ieczysław ow i W ilarezykow i i p. 
S tefan ow i D lutk 'ew iczcw i z Piekar, k tó 
rych fotografje poniżej podajem y:

N astępne 100.000 przypadło na num er 
62.572 M alopolsce W schodniej, gdzie wo 
Lw ow ie na ćw iartkę w ygrał prawnik Dr. 
F eliks GieruśżyńsKip a w-’Sąffowej Wiszni, 
ślusarz p. Józef Łomiee.

Zagłębie w ęglow e miało- rów nież szczę
ście, gdyż w ygranem i na num er 113.144 
p odzielili się, p. E m il P rzew dzing z H u ty  
Bankow ej, P o lu sia  Szw ejcero w na z So
snowca i  dwóch panów z Będzina.

Bliższe dane o tern. kto w ygrał dziś 
m iljon  podamy wkrótce. N ależy  jednak  
zaznaczyć, że wchodzim y w  okres 33-e.i 
L oterji, do której już teraz m ożna nabyć  
losy .

Nr. (39

1 dlieiiśąa
(ol) Z w alnego zebrania O.T.O. i M. Pt

W  Olkuszu odbyło sę w alne zebranie 
O.T.O. i K.Jb pow. olkuskiego pod przewo 
dniotwem  prezesa tej organizacji, inż. —. 
vol. p. Nowaka. Po oddaniu hołdu Ś- u- 
M arszałkowi, odczytano sprawozdani®. z 
działalności organizacji za rok nb., oraz 
28 kółek rolniczych, istn iejących  n a  tore 
n ie powiatu. W, sprawozdaniach podkrcślrf 
no pom yślny rozwój kółek, które w osta  
tnim  sezonie m .-in. zakupiły około 2 tya. 
drzewek owocowych.

P rzy  opracowaniu planu pracy na rok  
bież., zwrócono w iększą uwagę na pod
n iesien ie drobnych i biednych gospo
darstw, których w łaściciele n ie m ogą aid 
z roli utrzym ać, dotyczy to  przeważnie ta  
kich rolników, którzy powrócili h a  rolą 
z ośrodków przem ysłow ych po rednk- • 
cjach.

(ol) Zw łoki noworodka. W  kamienic* • 
łom ach we w si K ocikow a, gm. P ilica , 
analeziono zw łoki noworodka, jKidrauo-- 
ne prawdopodobnie zaraz po urodzeniu.

(ol) Pożar. W  Podgrabiu, gm. Kam  
sztyn pastw ą ogn ia  padły: dom i  Biedoto 
Stan isław a Skoczka, oraz stodoła Jana  
Gałgusa.

(ol) M isje w Sław kow ie. IV dn. 20 bm. 
zakończone zosta ły  w  S ław kow ie misiOt 
które trw ały  tydzień. N a m isję  p rzy b y li 
8 o.o. Redem ptorystów  z Krakowa. N a  
enak odbytych m isyj wkopany został 
krzyż.

(ol) Echa okradzenia ks. Frełka. Sąd
okręgow y w Sosnow cu rozpatryw ał w, 
tych dniach sprawę m ieszkańców Olku
sza: Jerzego Stępnia, Ju ljan a  Cembrzyń- 
sk iego i Józefa  Dziwaka, oskarżonych  
kradzież pieniędzy, zegarka i m edal jonu, 
ogólnej wartości około 9O0 zł.

D ziw ak i Cem brzyński, z-ostali unie
w innieni, Stępień  natom iast skazany  

j s ta l na 8 mice. więzienia.

Ofiary
’ Zam iast kw iatów  na trum nę ś. p. Je
rzego W ojtekunasa składają na Paw ilon  
Gruźliczy w Sosnowcu W łodzimierz. Ojda- 
now ski zl. 5, B ogusław  Giatkowekś zł. 3- 

* * #

Zam iast kw iatów  na im ieniny p. Jn lj! 
G ruszczyńskiej, składa k lasa  5-a ze szkoły  
pow. nr. 19 zl. 2.50 na kopiec Józefa P ił
sudskiego.

m

K R WA WA “ 
M A F J A

Młodzieniec skierował się w stro
nę kaskady. Oczy jego zcłala szukały 
już miejsca, gdzie lód podpiło.wany, 
powinien bvł się zawalić.

Ta ezęfic niewielkiego stawu, jak 
M a u ry c y  przewidział zeszłej nocy, by
ła zupełnie pusta.

Szatański uśmiech wykrzywił w ar 
gi Maurycemu pod delikątnemi, je- 
dwabisteini wąsami — lecz,- pomy
ślawszy, że trzeba jeszcze trochę po
czekać, wrócił na środek stawu, mię
dzy ślizgających się łyżwiarzy.

W alentyna i Mar ja  biegły za nim 
w jednej linji bardzo prędko.

Tymczasem w końcu stawu dwóch 
łyżwiarzy biegło na ich spotkanie.

Byli to młodzi ludzie, a zręczność 
ich znamionowała nawyknienie do 
ślizgania się i siłę.

Mar ja  patrzyła na nich machinalnie.
Nagle zwolniła bieg i serce zabiło 

jej niezwykle silnie.
Wydało jej się, że poznaje jedne

go z młodzieńców, lecz bała się, ezv 
się nie myli.

— Cóż to, Mar jol — spytała ją 
matka, widząc, że pozostaje w tyle. —
Dogoń nas!

M ar ja  była posłuszną, ale machi
nalnie.

Dwaj łyżwiarze zbliżali się z szyb
kością błyskawiczną.

Przelecieli obok Maurycego i Waleń 
tyny, nie spojrzawszy na nich.

Mar ja nie mogła się powstrzymać, 
ażeby nie zawołać radośnie:

— P an  Albert!...
Syn sędziego śledczego — bo to on 

był rzeczywiście—poznał młode dziew 
czę, skierował się ku niej i podbiegł-

— Co za szczęśliwe spotkanie! — 
rzekł.

M arja przystanęła.
— Bardzo szczęśliwe — szepnęła 

•— i niespodziewane!
— Skądże pani tu ta j?
— J a z matką tu jestem i. z panem 

M aurycym Yasseur. Oto i oni.
W skazała na Walentynę, i mło

dzieńca, któiizy, nie widząc jej przy so 
bie, biegli do niej właśnie.

— A pan ma z sobą towarzysza? — 
spytała Marja.

—- Byłem u jednego z mych przy
jaciół, oficera artylerji i zapronowa- 
łem mu pójść na ślizgawkę.

— A ojca pańskiego, tu  nie ma?

Uśmiechnął się. Albert.
— Nie — odpowiedział — a nawet 

nie mogę sobie wyobrazić, ażeby oj- 
oiec mógł brać udział w takiej rozryw
C6.

W alentyna i M aurycy nadbiegli w 
tej chwili do Marji.

Zobaczywszy Alberta, którego od 
pierwszego spojrzenia poznali, zmar
szczyli brwi.

‘Albert im się ukłonił ".
— Pobiegnijmy zobaczyć kaskadę 

— rzekł Maurycy — i załóżmy się, kto 
będzie pierwszy.

— I  owszem, trzymam zakład.
I  pobiegła prędko, uśmiechnąwszy 

się do Alberta de Gibray.
Albert słyszał, jak Maurycy powie 

dział: ,.pobiegnijmy zobaczyć kaska
dę". ■ .1

— Zobaczę ją jeszcze -— szepnął-
Potem, skinąwszy na przyjaciela,

skierował się ku wspomnianym przez 
nas skałom, ale z przeciwnej strony 
tak, ażeby niby przypadkowo spotkać 
się z ukochaną.

Albert biegł tak szybko, że towa
rzysz z trudnością mógł go dogonić. _

' M arja szybko mknęła po lodzie, 
'jakby lotem jaskółki.

Maurycy ledwo ją wyprzedził, lecz 
dziewczę lada chwila m iała go już do 
gonić.

W alentyna pozostała w tyle przy
najmniej na jakie dwadzieścia kilka
łokci. . . .

Widzowie ciekawi, _ stojący nad 
brzegiem stawu, z zajęciem przypatry 
wali się temu wyścigowi i jak na go
nitwach konnych, jecłni trzymali za-

kład za młodzieńcem, inni za młodą n 
łyżwiarką. Tych ostatnich było więcej 
Ż brzegu dolatywały glosy:

—  Ona będzie pierwszą!
Zachęcona temi okrzykom^ poeh.łe- 

biającemi, M arja jeszcze bardziej 
przyspieszyła biegu.

Dogoniła i wyprzedziła Maurycego 
który widocznie już osłabł, ale _ me 
chcąc uważać się za pokonanego, jesz
cze biegł tuż po za łyżwiarką.

W yrachowanie łotra była baruzo 
proste i M arja Bressoles miała biedź 
za nim, ażeby s;ę pod nią pierwszą
lód załamał.

Lartigues i Yerdier przypatryw ać 
się przez lunety i widzi to i jak najdo
kładniej każdy szczegół tych zapa ów.

M arja docierała już do skał. do J e 
go miejsca, gdzie czekała ją śmierć.

Nagle z poza skal szybko wybiegł 
jakiś łyżwiarz i zapuścił się w to sa
mo wąskie miejsce. .

Maurycy zadrżał. Gzy łyżwiarz 
prędzej dobiegnie niż M arja wpadnie 
w przerębel i dziewczę ujrzy niebez
pieczeństwo tak, że będzie mogło go 
uniknąć? A może oboje wpadną pod -

1ÓC*W tejże chwili syn Aime Joubert 
poznał w łyżwiarzu A lberta de Gibray

 „Gdyby oboje razem utonęli —1
pomyślał — to byłby bal!

Łyżwiarz i łyżwiarką dobiegali uo 
siebie ze s t r o n ' przeciwnych. Maryl 
nównież poznała A lberta i uśmiechnęła 
się doń ustam i i oczami. W rozpędzi* 
biegu nareszcie się spotkali- _

ci. i»-
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Haniebny koniec
„Sazetf Warszawskiej”

W p m rsttth iitj eiipkiej żałobie, jaką 
okrjrla su* cala R zcczsjespsliła na wiese 
P zgóuie M arszalka Fitśuńskieg-fl, nie 
irzięia udziału spośród wszystkich w Poi 
ace wychodzących dzienników jedyuie  
„G aseła W a r s z a w sk a O fic ja ln y  organ  
eude-cji, czyli t. zw. sirounictw a narodowo 
go, linii akiow ai śm ierć Wodza Narodu i 
^Wskrzesiciela Państwa, jako zgon m ini 
«ir« spraw  wojskowych, nie podając na
w et do wiadom ości sw ych czytelników  
tekstu orędzia Prezydenta Rzeczypospofti
tej.

Za ten uiep oczy teiny wybryk, zatruty  
nienaw iścią, która „Gazecie** n ietylko o- 
debraią ale przesłoniła również
.widzenie polskiej rzeczyw istości, nie spot 
kala o ficja ln ego  organu .endecji żadna re 
presja, ze strony władz. Po ukazaniu się  
num eru „Gazety" z dnia 13 m aja nie 
zawieszono w ydawnictw a, chociaż nieopu  
jilikowajiie tekstu orędzia Prezydenta  
Rzecsya>otspolitej było form alnie wysłąr- 
bzając.y.m do tego powodem. Uznano naj
widoczniej, że w obliczu w ielkiej i tragi 
pznej chw ili, w oblie/u  m ajestatu  śmier_ 
ci, nie należy ręki karzącej w yciągać do 
ziośli wych karłów.

Ale tego. stanow iska nie m ogła podzie 
jłć oburzona i znieważona w sw ych uezu 
ęiaeh ep iuja publiczna. Jej reakcja była  
natychm iastow a i zdecydowana I chociaż 
wyraz oburzenia nie przybrał fonu , któro 
yiogtyby zakłócić powagę chw ili, to jed 
nak był najzupełniej stanow czy i so li
darny..

Związek wydawców sk reślił „Gazetę1*
Z listy  sw ych członków, zarząd syndykatu  
dziennikarzy potępi] jej stanowisko, rt g  
spraw ę stosunku /. s y i! d y k a! i /  o w a n y e 11 Jj|
dziennikarzy do członków zespołu redak
cyjn ego  „Gazety W arszawskiej" przeka- 
■fftl • w ałaem u zebraniu, firm y kolportażo
we odm ów iły kolportażu, biura ogłosze
niowe — współpracy; od „Gazety1* odwró
cili się czytelnicy, w solidarnym  chórze 
potępienia nie fualazl się ani jeden g lon  
któryby jej stanow isko próbował uspra
w iedliw ić.

Oprócz g lo sa  sam ej „Gazety**, która, 
zorjeniow&wszy s ię , że w yszła poza mar 
giu es uczuć i reakćyj społeczeństwa, sta  
raia się  zm ienić i wytióm aezyć swe stano  
włśkfi. ,

iAfe już zapóźnó.
„Gazeta W arszawska*1 przestała is t

nieć. Zadław iła się  hodowaną w sobie nie 
liawiśeią. Przeliczyła się, sądząc, że przez 
swą dotychczasową dzslahio.ść zdołała w 
dostatecznym  stopniu zdeprawować clioć 
by tylko sw ych czytełuików.

Im ię „Gazety W arszaw skiej111 stało się 
wśród społeczeństwa — im ieniem  hańby.

la  2 6 i mślj. zł. subskrybowano 
Pożyczki inwestycyjne]

P« zakończeniu subskrypcji Pożyczki 
Inw estycyjnej, prowadzono są obliczenia  
statystyczn e, które potrw ają czas dłuższy.

Obecnie dowiadujem y się, że całkow i
ta subskrypcja osiągnęła im ponującą ty 
frę SSł m iljonów  zlolyeh (łącznie z obii 
gacjam i Pożyczki Narodowej).

U zyskanie tak zuai-zuej sum y głów nie  
u*, walnym  rynku św iadczy o w ielkim  suk 
eeeie Pożyczki Inw estycyjnej.

łiakaz aresztowania K o r fa n te g o
W związku z nadużyciam i jakich do- 

paócił się W ojciech K orfanty na szkodę 
skarbu państwa, śląsk i urząd wojewódz
ki w ystąpił sw ego czasu do katowickiego  
sądu okręgow ego o spowodowanie przysię 
gl m anifestacyjnej u jaw nienia rzeczyw i
stego stanu m ajątkowego K orfantego, za 
legającego w płaceniu podatków.

Poniew aż K orfanty system atycznie u- 
nikat złożenia tej przysięgi, na wezwania  
sądu okręgowego nie staw ia ł się — w ła
dzo zarządziły przym usowe doprowadze
nie go i, w związku z tein, w ydały nakaz 
aresztow ania K orfantego.

K orfanty przebywa w tej chw ili na te 
fen ie Czechosłowacji.
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M AJU A N  P I E T  H AS.

ICHPŁfCItC^
Za ostatnim domem loiejskitn, 
Gdzie zaczyna się bezdroże,
Z za szlua swej kapliczki patrzy 
Głodka twarz Mateczki Bożej. 
Wybielona znów kapliczka,
Zdała się białością świeci,
Dzieci pięknie umaiły 
Stary obraz żyuem  kwieciem.
Gdy mrok zejdzie — cichną gaje, 
Hen, zdaleka, słychać dzwony... 
Pieśń majową od kapliczki 
Wiaty rozno-si w wszystkie strony..

MARSZAŁKU!
...CHOĆ ŚMIERĆ DZIG3AJ OCZY TW E ZAMKNĘŁA,
NAM SIE  DNIA WCZORAJSZEGO ŻYCIE BARW NE MARZ W 
...HYMN RADOSNY... TY STOISZ PRZED WOJSKIEM... NA STRAŻY 

TAK JA K  ZW YKLE NA STRAŻY...
TEJ, CO NIE ZGINĘŁA

MARSZAŁKU! WIEŚĆ STRASZLIW A, W CZERŃ K REPY  SPOWITA. 
PR ZEN IK A  SERCA, RA N I I  ZDA S IĘ  ZABIJA...
...LNCZ PRZEZ ŁZY NIĆ N A D ZIEI SREBREM  SIĘ  PR Z E W IJA : 

DUCH TW ÓJ STA N IE NA STRAŻY...
T E J ,  CO N I E  Z G I N Ę Ł A .  

T E J, K TÓ R EJ SZTANDAR, TW E MI DŹW IGNIĘTY R Ę K A M I ,  
W IONĄŁ NA SZCZYTY, W B Ł Ę K IT  I SŁONCE W ZNIESIONY!
Z IM IEN IE M  TW-EM, O WODZU, NA W I E K I  ZŁĄCZONY 

BĘD ZIE JA ŚN IA Ł TWĄ MOCĄ
I... T W E  MI C Z Y N A M I

ŻEGNAMY CIĘ, O WODZU,

Umarł, ale żyje w nas...
Choć nas opuścił i odszedł, a prze

cież pozostał z nami.
B ól przeogromny ściska serce... 

Pod powiekami drżą Izy.
W grobach między królami spo

czął, On Król - Duch, Władca dusz 
naszych, Ojciec Ojczyzny.

Miłował dzieci i młodzież i chętnie 
wśród nich przebywał- 

Dzieci gromadnie oddały hołd Zwło 
kom Marszałka, na Wawelu, tworzyły 
gesty szpaler wzdłuż drogi konduktu 
żałobnego...

Dobry, kochany, umiłowany Dzia
dek nie żyje!

Wieść ta — jak grom — spadła 
na nas i kirem żałoby okryła Polską.

Trwamy w bólu i żałobie...
Po wieczne czasy pamięć o Nim 

w nas zostanie, a życie Jego ofiarno 
i ciężkie — w służbie dla Polski od
dane — będzie dla nas źródłem nat
chnienia i przykładem żarliwej pracy 
dla kraju.

Piękne było życie Marszalka, ełieć 
losy nie oszczędziły Mu żadnej go. 
ryczy.

8 sierpnia 1914 roku — wyszedł z 
Krakow a — jako szary żołnierz prze
czuwanej swym genjalnyna umysłem 
—- Polski — 18 maja 1985 r. wrócił do 
Krakowa — jako Wskrzesiciel Oj
czyzny, Wódz Narodu, Budowniczy 
mocarstwowej potęgi państwa, Pier
wszy Marszałek Rzeczypospolitej...

BÓLEM SERC I ŁZAMI... i
■:W

T o  i  o w o
Z N A K O W A N IE W IELGRY BtVW.

A ngielsk i statek  w ielorybiuc«y pow
rócił do portu w H ull t. oryginalnej wy
praw y. Celem raidu było ziaakowan ' 0  

w szystkich napotkanych w drodze w ielo  
ryhów. Do tego posługiw ano się  sp ecja ł, 
ną Armatką, która przy każdym w ystrza
le w bijała w grzbiet wieloryba znak m eta  
Iowy w kształcie ow alnej blachy. B lachy  
te w drążaly się  w ciało i pozostaw ały  
pod skórą w w arstw ie tłuszczu, nie czy
niąc zwierzęciu żadnej szkody. W ten spo 
sób nacechowano 899 w ielorybów. Znako
w anie w ielorybów  ma na celu rozeznanie 
później trasy  i drogi, jaką one przebywa  
ją  w czasie swoich wędrówek po morzach 
W kolach zainteresow anych powstał pro
jekt ustanow ienia czasu ochronnego dla  
wielorybów, gdyż w niektórych okolicach  
zostały  one ju ż praw ie doszczętnie w y
tępione.

DŁUG SPŁACO NY FO 59 LATACH.
Rekordem  uczciwości można nazwać 

śm iało uczynek niejakiego M artina Hoer 
da, który po 59 latach spłacił dług, w y
noszący wszystk. 2 szy lin g i. W ierzyciel 
jego, pew ien kupiec londyński, otrzym ał 
w tych dniach przekaz peoztowy z  nastę
pującym  dopiskiem: ,D rogi panie, spra
w ia mi prawdziwą przyjem ność, Iż m ogę  
mu dzisiaj przekazać dwa szy lin g i, k tó
re przed 50 la ty  pożyczyłem  od ojca pań  
skiego. Załączani ukłony i sądzę, że p ie
niądze otrzym a pan we w łaściw ym  termi 
nie. Odbiorca był mocno zdziwiony prze 
syłką. gdyż ojciec, jego zm arł przed kilku  
naatu la ty , a o długn on nie nie w iedział. 
U czciw y dłużnik nie podał sw ego adre
su, tak, iż w ierzyciel jego nie m ógł mu 
nawet podziękować za pam ięć.

FORT J E B  ROBOT.
Przed w ejściem  do jednego z najwięlc 

szych kin w Nowym  Jorku umieszczono 
robota pełniącego funkcję portjora. Z 
chwila, gdy ktoś z wchodzących stanie na  
pierwszym  stopniu szerokich schodów  
prowadzących do drzwi porijer — robot 
zdejm uje czapkę, otw ier darzwi i głośno  
zaprasza do wejścia. Po zm ontowaniu ro 
bota zauważono, że frekw encja znacznie 
wzrosła .sporo ludzi chciało przekonać 
się, jak pracuje autom atyczny portjer. W 
Stanach Zjednoczonych coraz częściej ro 
bot znajduje zastosowanie, najczęściej ja  
ko autom at, sprzedający drobne przed
m ioty ,oraz jako reklamo.

w
Łamigłówka

Ułoży! Wiesław Jus7>czyk.
Ułożyć 9 wyrazów i wpisać w krat

ki poziomo. Pierwsze litery cżyłatio 
z góry ua dół dadzą rozwiązanie.

Znaczenie wyrazów.
1) Drzewo. 2) Miasto. 3) M etal 4) 

Imię żeńskie. 5) Państwo. S) Imię Hity ' 
skie. 7) Góra. 8) Zwierzę. 9) Przedmiot 
do rysowania.
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Szarada
Pierwsza, trzecia to roślina
Druga płyn przypomina
Gdy całość weźmiemy 

Przyjem ną rozrywkę mieć będziemy

Za dobre rozwiązanie łamigłówki i
szarady •— nagroda książkowa.

*  *  *

Spowodu śmierci Pierwszego Mar
szałka Polski Józefa Piłsudskiego i 
w związku z tern nawału m aterjału r e 
dakcyjnego nie ukazał się w ub. środę 
„Dodatek dla dzieci”.

Ponieważ w ostatnich listach do 
Redaktora — znalazł się cały szereg 
zapytań ze strony Czytelników Dodat
ku, związanych z osobą śp. Marszałka 
Piłsudskiego — przeto i odpowiedzi 
Redaktora- ukażą się dopiera w nastę
pnym Dodatku.

PRZY WŁOS 0  W 
WYPADAM i U,
łupieżu, łysieniu stosu e się mydła 

CHINOWO -  CHMIELOWE 
i ESENCJĘ 

CHINOWO - C H M IE L O W Ą .-



h u m o r

PORT
f WYCHOWAMti FIZYCZNE

f?
Dzień podokręgu" Zagłębia

Reprezentacja Zagłębia — ustalona

fdoa.i
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Ja k  już pokrótce donosiliśmy, w dnia 
5 esserwea odbędzie sic „dzień po do krę
gu** Zagłębia i w dniu  tym  na miłym te 
renie podokręgu obowiązywać będzie za
kaz gry.

W Sosnowcu w dniu tym  na rzecz pod. 
okręgu odbędzie się mecz p iłkarsk i pomią 
»1zy reprezentacją  A M asy Zagłębia Dą 
ttowskiego a Koszarową z Żywca.

R eprezentacja Zagłębia w ystąpi w 
skladz'e: bram ka — Koszewski (Zagłę- 
bianka), obrona: Grzędzie! (Policy jny!,
Czapla (CKS.), pomoc: KIoss (Zagłębie), 
M arcinek (Solvay), Brzozowski (U.), atak-. 
Bregulii (CKS.), Xowak (U.), Geisler
(CKS-), Mydlowieeki (Brynicn), K w iat
kowski (Zagłębianka).

Rezerwa: bram karz M azur (Zagłębie).

SPRAWA ZBYSKWALIFiKOWA- 
• NYC ii GRACZY CKS.

Spraw a zdyskwalifikowanych gracizy 
CKS.: Przybyłka, Zioly i Stefańskiego 
jest nadał prowadzona przez zarząd pod 
okręgu Zagłębia.

P. Sadowski w im ieniu podokręgu 
przesłuchał zdyskwalifikowanych graczy 
j świadków. Zeznania obu stron są sprze
czne.

Zarząd podokręgu Zagłębia po zak o i 
czeniu dochodzeń prześle tę sprawę do o- 
y.’- siecznego załatw ienia keleekiemu O. 
Z. P. N-owi.

X P iłkarze węgierscy wałczyć będą 
w Katowicach. D nia 18 czerwca hr. zosta 
nic rozegrany w Katowicach sensacyjny 
mecz piłkarski pomiędzy pierwszą zawo 
dową reprezentacją p iłkarską Budapesztu 
a 're p re z e n ta c ją  Śląska. W ęgrzy przy jeż 
dżają do K atow ic w*, najsilniejszym  sk ła
dzie. W iadom o'ć o tćm spotkaniu zapew 
nie wywoła niebyw ałe zainteresowanie 
wśród m iłośników piłkarstw a Śląska i Za 
głębia Dąbrowskiego .

X -Zimowe igrzyska olim pijskie. Do zi 
mowyeh igrzysk olim pijskich w Garm isch 
Parteiik irehen zgłosiły się dotychczas 21  
państwa, o 4 -więcej, niż w Lake Placid. 
\Ye wszystkich konkurencjach zimowych 
b iorą  udział obok Niemiec: Am eryka, An 
pija , F ran c ja , H olandią,. Włochy, K an a 
da, Ntfrwegja, A ustria, Polska, Szw aj
caria  i Czechosłowacja, podczas gdy Rei- 
gja, F in landia , Jugosław ia, Łotwa, R u
m un ja . H iszpanja, Szwecja, T urcja  i W ą 
gry, obsyłają jedynie niektóre konkuren
cje.

X W ittniann weźmie udział w m istrzo 
stwach T allina, k tóre  odbędą się 13 — 18 
czerwca. W praw dzie tu rn ie j w Es-tonji ko 
Faluje. z narbdowemi m istrzostw am i P o . 
ski, jednak kom isja sportowa PZLT. u- 
dzieliła zezwolenia na  wyjazd W ttm an- 
na, ponieważ zdobył on już dw ukrotnie 
ty tu ł m istrza T allina i o ile w ygra po 
raz trzeci, to zdobędzie na własność prze 
ehodni puhar.

ob rona: Kw&pisz (Zagłębienka.) i W-o ski 
(Zagłębie), pomoc. W iśniewski (Th), K o
necki (Sarm acja), a tak : W ąsik (Enoh), 
M arzec (Policyjny)..

W  przedm eczu spo tkają  się przypusz
czalni m istrzow ie B-kłasy. H akoach 
Czarni.

P R Z Y C H O D N I A

L E C Z N I C Z A
cSror. wenerfcznycłt i skór. „Pomoc”

Se-smcwSet, SBercWewdciit l i  *
CzjOE*: 10- 1 i 4 - 7  pp., w święta: l l - i  

W izyta 5 złotych.

RÓG OBFITOŚCI.
— Ewnsiu, powiedz m i eo 'dostał twój 

braciszek na im ieniny?
— Piłkę, hu la j - nogę i odrę.

HARMON JA.
’ Mówią, że pożycie dw ojga ludzi o nie
podobnych do siebie eebaeh ch arak te ru  
uk łada  się zwyk-e szczęśliwie.

— Słusznie, dlatego też szukam pnn- 
p y  z posagiem.

NAMIASTKA.
— K ąpiel gotowa, proszę pani!
— Ab, jestem  zbyt zmęczona, w ykąp 

się zam iast mnie, M arysiu, ale niech wo
da nie będzie zbyt gorąca, nie znoszę t a 
k ie j kąpieli.

fil®

,Szwajcarskie G orirkie 
Żiofa“ (z m arką Ro_
;ut) są stosowane przy 
chorobach iotądka. k i
szek, obstrukcji i ka. 
mieni żółciowych.

„ O Ł .f a jc a r s k ie  G o r z k ie  Z io t a ” 
są naturalnym łagodnym śrud- 
k ie m  p r z y e z j  s z c z a ją c y m ,  ułatwia
jącym l u n k e j e  organów t r a w i e n i a  
t o z ł a ł a j ą e y m  p r t c e t n k o  o ty ło śc i .

- W zruszający  d ram a t tro jg a  ludzi

1 P r a w i ł  i  m i l o
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N adprogram : Tygodnik P aram onn tn  i  P a ta . 
Ceny miejsc- od 25- gr.
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Dziś!

S Z P I E G  N R . 1®
H a t s  H a r f  A m e r y k i  

W rolach głównych: CARY C O O P E R  i MARION
DAVIES

KINO
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N adp rogram  d o d a tek  k o lo r o w y  p. t. ,,Kas!Jo 
w składzie lalek" i Tv§odnśk Pata

D z i ś !
D zieje  s łynne j  ku r-  | i C I  |  R  J l V l f  w  p rz e p ię k n y m  d ra -  
ty z a n y  k ró lew sk ie j  »*Ł*LL- U  f i l i ?  m a c ie  m iło sn y m  p. t.

.Ostatni romans króla"
w „,i 8l. ANNA NEA6LE

B ajeczn a  w y s ta w a )  —  T a jn ik i  ży c ia  dw orsk iego!

„BRATNIA- POMOCY Studentów  TJiuv-m: 
sy te tu  Poznańskiego — Poznań, św. M ar
cina 40, tel. 35-46 poleca na okres \vaka- 
cyj lo 'u ieh  studentów  i absolwentów L- 
n iw ersy te tu  Poznańskiego jako ; w ykwa
lifikow anych i doświadczonych , korepety
torów do wszystkich przedm iotów naucz;: 
nych w szkołach średnich.

NA posadę woźnego ...lub p o rtie ra  hotelo
wego'.' złożę kaucję  1000 złozych. -.W ia.de* 
mość „Expres Zagłębia" Będzin. 
CZELADNIK szwski potrzebny na różną 
roboty. S  • i iowiec, ni. Czysta  1>. K ow ąlfehi 
KUCHARKA sam odzielna, z dolnyny go
tow aniem  potrzebna do K aw iarn i ...Euro
py u Sosnowiec, P iłsudsk iego 1 6 .__ . .
j^ Z Y J M Ę  ucznia do w arsztatu  niCcha- 
niifcnego: Feliks Fronck(F(t4ak,• • Będzin, 
Czeladzka. 81. .

Bilety po 25 gr. sprzedawane bę&ą do godz. 7-e|.

6 i 4 pokoje z kuchniam i i w sz e lk ie j)  w y
godam i do w ynajęcia. S osnow iec,'M ała
chowskiego 2 r C  dozor c a .  ________ ____
POKÓJ um eblowany juzy  rm bXX ó 
w ynajęcia z całodziennem  utrzymam-eni 
Pogoń, ul. Sucha 24 m. 4.

m m m m m m
Nic lak  nie zdobi Pań, jak piękna i czys ta  cera.

T o  potęguje pow ab i uwydatnia wygląd m łodzieńczy. ^  
T ysiące  P ań  zaw dzięcza wyzbycie się piegów, plam, <||

—-— sto su ją c  -

fCrem i m ydło „ L A C T 0 L I N ”
ŻĄDAĆ WSZĘDZIE. ia^^aaBWMMiWBa^ s

O K A Z Y JN IE  sprzedam  dużą, p rak tyczną 
szafę. W iadom ość Sosnowiec, B udna u.
(lltrzanbw ska.     .
MASZYNY do p isan ia  używane są  „do 
sprzedania. St. Czajkowski, Sosnowiec,
H alo  Rozwoju. i ■ • ' .
P IA N IN O  ozarne, m ark i P e tro f niaki «- 
żrwanc. okazyjnie do sprzedania. U L  Z» - 
lona 28, Kielce. Oglądać m ożna od 5-ij 
cło 7-ej wieczorem. . •

Ubczpieczpinia Społeczna w Sosnowcu
OGŁOSZENIE

Z dniem  31. V. br. w ygasa moc obow iązująca Rozp. R ady M inistów z 
d n ia  17.'VI- 1933 r. o podwyższeniu sk ładk i av ubezpieczeniu na  w ypadek 
b raku pracy pracowników um ysłówv.eh (Dz. U. R. P . Nr. tó  póz. 349).

IVobec powyższego od dnia l.Y 1. 1935 n. obliczanie i podział składki 
za ubezpieczenie n a  w ypadek braku p racy  pracow ników um ysłowych no’:,- 
niowane będą wyłącznie przepisam i a r t .  102 ust. 1 i a rt. 104 Rózp. P rezy 
den ta  R z p l i te f  z cbiIa '27;XI..,1927, r, o. ubezpieczeniu pracow ników umysło- 
w'vcli: (Dzb U. R .. P . N r. TÓIi poz. 911)' w brzm ieniu usta lonem 'ustaw ą z dnia 
,22.111. 1933 r. (l)z. U.. R.t P . : Nr. 27 poz. 229). ■

' W ysokośó składki za ubezpieczenie na w ypadek braku pracy pracow 
ników umysłowych wynosić przeto będzie, począwszy od d n ia  l.-VI.- br., 
1 proc. OD, RŻĘCŻYW ISTEGrO Z A R O B K U  policzalnego w  gm nicach od 
zł. 60.— do zł. 725.—, przyćzem podział składki niiędzy.. pracodawcę i ..pra
cownika norm uje powołany art. 104, -— oraz 1.2 profi. RZEGZY? W IS T  EGO 
ZA RO B K U  przekraczającego, zł. 725.— zmniejszonego jo r t :  725.—; przy- 
czem ta  o sta tn ia  składka p rzypada w całości na ubezpieczonego ■;(art. 104
zdanie ostatnię). ' / ' ■ .

P rzy  obliczaniu składek należy odpowiednio popraw ie deklarację 
składki ubezpieczeniowej za pracow ników umysłowych (form ułar

ZGUBIONO 'patent ua'handel 
kl. 5. b na inibj Mojlieli Listgavhjn. Bę
dzin Zawałę 16, wydany przez Urzą i 
Skarbojyy w Będzinie, , .
KANTOCH FRANCISZEK zgubie U?:y 
tym ację , Funduszu ’Bezrobocia w ydaną
przez gin. Bobrowniki.  1__
H .JAKUBOW ICZ zgubiła legitymację 
Ubezpieczalni Społecznej w Sosnowcu. 
Łaskawy znalazca zwróci do admimstre- 
cji.

pracowa i ko w umysiowycn (form ularz Na. 4-a). 
Dvrektor Ubezpiecza hi i Społecznej w Sosnowcu 

Dr. W IK T O R  G O S IE W S K I.

P O D A JE  do publicznej wiadomovci, n, 
dnia  5 m a ja  w yszedł z domu przy ul. Ko
lejow ej 2 J a n  Zynek w niew iadom ym  k ie 
runku. U brany  by ł, w g ranatow ą m ary
narkę, czarne spodnie w butach, pezy nie
bieskie, włosy siwe. K toby  wmdzial, o 
ty m  człowieku proszę zawiadom ię na.tsnsz-
szy Ivom byirja t.. J . B,. ■ _____-j-' V>J
WSPÓLNIKA cichego do in teresu  ź i ysją 
ceni- złotych poszukuję. Zgłoszenia pis*1 
m ienne do ..Expreśu“ D ąbrowa dm  ...ń zaw 
W CZASIE pożaru  szopy kolejow ej pr»7 
ul. G ranicznej, p ’ac TI zagubione zostały, 
dwa świadectwa przem ysłowe: jedno 
zajęć handlow ych IV  kateg, na sk u p ,s tu  
ry ch  szm at, celem odsprzedaży, drugie 
k a r ta  re je s tracy jn a  na skład dla p r z e ć  im 
w an ia  towarów. Św iadectw a w yaane zo
sta ły  przez K asę Urzędu Skarbowego w 
Sn-'*o\veu na imię ,Jcka KajzmaUa 
w Sosnowcu, j>rzy nt. Głowackiego 10 
ważnością na rok 1935.

W y d a w c ą  Helci,' -a  M o n e t o r e f e a . Tcutralua I. teł. 4 -94. Rodak tur udp. I.


